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uchwdalit jednomyślnie Parlament Polski Odrodzor je 
Odpowiedź prem. Osóbki-Morawskiego na interpelacje posłów W 


WARSZAWA. (Polpress). 
biadowej w dalszym ciągu 


dyskusji 


stie: 
dokonywanych na 
dzaju musimy traktować, zdaniem mówcy, 


jako kontynuowanie bestialskich metod hit- 
lerowskich z czasów okupacji, Po przemó- 


wieniu tym wiceprzewodhiczący ob; Szwal- 
be powiadamia Izbę, Iž zaszła konieczność 
zmiany porządku dyskusji ze względu na 
Wobec 


niespodziewany wyjazd Premiera, 
tego głos zabrał; zgodnie z regulaminem, 


poza kolejką "mówców .— premier ob. 


Osóbka-Morawski. 


0 zdrową krytyke 


.,— Dyskusja wykazała —— rozpoczął Pre- 
miér, — że posiowła nie krytykowa pod- 
stówowych zasad polityki Rządu, a jedy- 
mie bolączki naszego życia państwowego i 
publicznego. Świadczy to o tym, że podsta- 
wowe zasady odpowiadają intencji posłów 
i narodu polskiego. Jeśli chodzi o bolączki 
— to Premier stwierdza, że w tej dziedzi. 
nie krytyka- była czasami cokolwiek prze- 
sadna, Wygłądało jakby każdy z posłów 
staraj się znaleźć coś krytycznego. Nie 
chcąc być gołosłownym mówca przytacza 
niektóre fakty, Rzucono nazwiska osób 
działałność których poddawano krytyce, m. 
in. wymieniano jednego z dyrektorów de- 
partarmentu Komitetu Ekonomicznego Rady 
Ministrów. Po sprawdzeniu okazało się, że 
rórzuty- mie odpowiadają prawdzie, Druga 
osoba, którą niesłusznie skrytykowsno z 


trybuny jest ob. Lewalt. L w tym wypadku 


nie jest zgodne z prawdą, jakoby zo$tał on 
aresztowany za jakieś wykroczenia, został 
on zaaresztowany przez nieporozumienie 
o inne zupelnie pretensje 'i po sprawdze- 
niu wypuszczony. Wynika z tego, że oby- 
watele posłowie wypowiadali krytycznie 
uwagi bez należytego sprawdzenia stanu 
iaklycznego i można by mięć o to do nich 
pretensje. Każdy obywatel, Jeżeli ma jakieś 
wątpliwości, nie musi czekać na to, aby 
mógł rzucać gromy z lrybuny KRN, gdyż 
może po prostu zwrócić się do czynników 
rządowych. Tó też Premier prosi, aby oby- 
waiele posłowie jak z:esżtą 4 inni działa 
cze społeczni komunikowali bezpośredni 
o wszystkich usterkach w życiu państwo- 
wym i publicznym nie czekając na Krajo- 
wą Radę Narodową. Go się tyczy towarów 
sprowadzanych przez organi izecje UNRRA | 
Premier stwierdza, że asortymet pierw- 
szych transportów był układany bądź przez 


Samą UNRRA bądź też z list, ułożonych je- 


szcze w Lublinie. Obecnie bedziemy. się 
starali sprowadzać te towary, które są naj- 
bardziej potrzebne. 


Poruszone w dyskusji zagadnienie roz: 
minowania terenu, nie jest proste. Nasze 
tereny są bardzo mocno zamimowane. Do 
15 lipca, rozmiaowano 50 tys. kim, kw. te- 
renu. Valoszkodłiwiono 2,390,000 min. Obli- 
czamy, że na naszym terenie, znajduje się 
PR 7 kw „pzd Według oceny 


RREPTA 


Po przerwie o- 
nad 
expose premiera plerwswy zabrał głos po- 
seł Bieńkowski (PPR) poruszają dwie kwe- 
stosunek społeczeństwa do polskisj 
nauki oraz sprawę antysemizmu i mordów 
obywatelach pplskich 
narodowości żydowskiej, Mordy tego To- 


TADA; WIOSEB 


Ministerstwa. Obrony Narodowej cała akcia 
może być zakończona dopiero ':około 15 li- 
stopada. i 

Wbrew oświadczeniom  przedmówców, 
Premier przeczy: jakoby powie ział, że 
nie chcemy Rożyczek zagranicznych. Qw- 
szem, uważa za wskazane je osiągnąć, o- 
czywiście nie na każdych, warunkach. Be: 
dziemy korzystać z pożyczek zagranicznych 
ale też będziemy pilnować interesów i ko-- 
rzyści płynących z tych pożyczek. Teraz 


łęzie naszego przemysłu R obecnie w rę- 
ku państwa, 


Odpowiadając na zarzuty przedmówców | 
na. temat rzekomo nie dość przychylnego sto- | 


dza, że spółdzielczość odgrywa w naszym Ży- 
ciu gospodarczym wielką rote i dlatego jest | 
i będzie popierania. Jeśli gdzieś się znaiduje w 
aparacie państwowym jakiś przeciwnik spól- 
dzielczaści, to nie można o tó oSKArTZAC RZĄUU, 
a iedyńie zakómiunikować właściwym czynnie 


dopiero Polka staje się krajem suwsten- | 
nym, kiedy w kraju nie będzie niewoli ka-, 
pitału międzynarodowego. Podstawowe ga- ) 


Sunku Rządu do spółdzielczości, mówca stwier 
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usuwane, Związek Samopomocy Chłopskiej wy 
rzekł się zakładania. jakichś odrębnych oddzia- 
łów „Społem woiewódzkich czy powiatowych 
i obecnie jest tą organizacią chłopów, która 
popiera i buduje spółdzielczość rolniczą na 
szczebłu gminnym I ta fego działalność idzie 
po linii Rzadu, który jej udzieli całkowitego po 
parcia, Gdyby iakiś komisarz z Urzędu Ziem- 
skiego jeszcze dziś temu przeszkadzał — to 
| femier prosi podać nazwisko i konkretne 
fakty. ) + 

Na temat podniesionęi sprawy wzmocnie- 
nia kadr bezpieczeństwa publicznego Premier 
stwierdza, że myśmy budowali je zupełnie ad 
nowa. Jeśli dawny aparat państwowy, czy to 
w dziedzinie samorządu, czy admińistracii o- 
gólnej pozostawał na ogół ten sam, to zupeł- 
imie inaczej przedstawiała się sprawa na odcin- 
ku bezpieczeństwa piblicznego: 

Kadry starego bezpieczeństwa publicznego 
'współpracowały bardzo mocno z okupantem i 
zostały Znienawidzonę przez cały naród, Dla- 
tego też nie było do pomyślenia użycie tamtego 


| aparatu w derokratycznej Polsce. Jeśli fest 


dużo teszęze braków pod wzgiędent łaciówym, 
tò nie należy ząpomiinać, że aparat teń nie jest 


kom nazwisko tego pana, a EE przywołany | latwy do zbidowania, ale specializnie się on 


do porzadku. 

Do Samopomocy Chłopskiej stosunek Rzą- 
du również jest życzliwy. Były pewne niepo- 
rozumienia na temat tego, czym ma być ta 
Samopomoc Chlopska i jaki ma być zakres jej 
pracy. ser ostatnio” te właśnie nieiasności s 


z każdym dniem 'i partie polityczne muszą do= 
pomóc Rządowi, dając jak najlepszych ludzi 
ideowych, najbardziej zauiagych, aby ` wzmo- 
cnić ten aparat bezpieczeństwa. Wtedy nie bę- 
dzie żadnych utyskiwań na złe jego funkcjo- 
tówanie. 


Równość obywateli w obliczu prawa 


Premier zaprzeczą stanowczo twierdzenin 
posła Drzewieckiego jakoby” chłopi byli gorzej 
traktowani w Polsce od innych obywateli. Or- 
gany rządowe odnoszą się do "> gośśet h oby- 
watell jednakowo. Uważamy. że podstawą de- 
mokratycznego państwa są przede wszystkim 
chłopi, robotnicy i inteligencja. Przyczyna le- 
ży w tym. że chłopi nie posiadają jeszczę do- 
statecznie silnęi organizacii. Jeżeli Stronnictwo 
Ludówe ziednoczy się, zacznie bardziej aktyw- 
nie pracować to tych utyskiwań nie, będzie, 


Nie jest tehhdencią Rządu podwyższanie. o- 
płat. za świadczenia, Pierwsze ópłaty nie były 
zbyt dobrze ustalane. Jedne były za wysokie 
imie za niskie. Intencją Rzadn jest. aby zapew- 
niły samowystarczalność, aby takie przedsię- 
biorstwa jak tramwaje, elektrownia czy ga- 
zównia. były rentowne, z drugiej zaś strony— 
by bpłaty za świadczenia były dostosowane do 
plac. Ponadto tendencją Rządu było wprowa- 
dzić zróżniczkowane opłaty, aby pracownicy. 
państwowi, robotnicy. i młodzież, szkolna mia- 
łą inne ceńy biletów niż” spekulanci, którzy 
jeżdżąc zarabiają dużo pieniędzy. Rząd wkro= 
czył iuż w tę dziedzinę i normalizował ceny 


za świadczenia ieżeli były one wygórowane i 


będzie w dalszym ciągu tak czynił. 

Premier przyznaje, mawiązuiąc do zarziu- 
tów swych przedmówców, że repatriacja nie 
idzie tak sprawnie, iakby należało. Pierwsza 
przyczyna tych bolączek leży w transporcie. 
Druga w niedostatecznej. sprawności aparatu. 
Od uczciwości pracy tego aparatu zależy, czy 
sprawnie będzie funkcionowała: repatriacja. - 

My obecnie — ciągnie Premier — realizu 
jemy wiele ważnych zagadnień jednocześnie. 
Stoi przed nami zazadnienie repatriacji i żniw, 
bezpieczeństwa i adininistrachi publicznej wean 
z całym szeregiem ważnych problemów i nie 
zawsze starczy uczciwych i-dziełiych kadr 
ludzkich, które mogłyby te zadania należycie 
wykonać, Od pracowników terenowych zależy 


jak będą kontrolować te prace w terenie i ja- 
kich dostarczą do tego aparatu ludzi, ale reali- 
zować ten probiem musi całe społeczeństwo, 
Związki Zawodowe, organizacie polityczne i 
społeczne, dokładają jc starań w sensie kontroli, 
a jeżeli są w tym aparacie sabotażyści, 0 któ- 
rych tutał mówiono, to trzeba ich wykryć i dać 
na ich miejsce lepszych ludzi. 
e Jeżeli robotnikowi nie zapewnimy nor- 
malnej aprowizacji, to "osi on starać się o 
nią na własną rękę i nie będzie miał Siły i 
czasu na intensywną pracę, której państwo 
od niego wymaga. Obecnie klasa robotni- 
cza daje największy wkład w budowie Pol- 
ski, ale nie ma innego wyjścia, jak tylko 
podnieść wydajność pracy, bo tylko w ten 
sposób z każdym dniem będziemy się po- 
suwali naprzód w rozwiązywaniu omawia- 
nych trudności, y 

Dalej Premier polemizuje z posłem Ber- 
toldem na temat niedostatecznego uwzglę- 
dniania problemu odbudowy gospodarczej 
wsi i jego twierdzeniam, 7 od odbudowy 
wsi zależy odbudowa życia gospodarczego 
miasta i odbudowa przemysłu. Niewątpli- 
wie ta zaleność jest duża, a' jabym to 
odwrócił i powiedział, — wywodzi Premier 
— że bez odbudowy przemysłu i życia go- 


spodarczego miasta, nie ma odbudowy wsi. 


Wszystko polega na tym, żeby wsi dośtar- 
czyć materiałów budowianych, dostarczyć 
materiałów włókienniczych, narzędzi 1 ar- 
tykułów przemysłowych. A więc nie moż- 
na bagatelizować „odbudowy życia. gospo- 
detczego miasta, bo im prędzej to życie 
odbudujemy, tym szybciej odbudujemy Pol- 
ską wieś , i 

W dalszym ciągu repliki Premierępodnosi 
problem lNkwiiacji agend rządu Arciszew- 
skiego oraz prablem jek vajszybszego roz- 
wiązania sporu polsko- -szechosłowackiego. 
Rząd robi wysiłki zarówno w jednej, jak 1 
w drugiej sprawie, aby fe rozwiązać jak 


4 


najszybciej. Rozwiązać wszystkie pe. 
likwidacyjne z rządu Arciszewskiego 3 
nie było przedłużenia tego upioru sanacy 
'mego na emigracji. Tak samo robimy v 1 
ko, żeby w sporze o Zaolzie ż Czechos 
cją dogadać się bez odkładania teg 
konferencji: pokojowej, pomieważ s 


mów nie dających się rozwiązać przy 
"dobrowolnym porozumieniem. być 


Czechosłowacji ten problem będzi i 
być pod konferencją pokojową 
ny. 
ARE przez posła A A 
"prawnego przejmowania przez różne 
ny administracji państwowej elektro" 
innych przedsiębiorstw — należy nau 
tychmiast komunikować, a urzędnicy : 
cy obowiązujące prawo zostaną pocia 
do odpowiedzialności — oświadcza Prom nA 
Przechodząc z-kolei do -porusronego p p 
blema zależności naszego kościoła kal 
Jickiego o- „biskupów siemiąckich Prem 
oświadczwł, że państwo nie toleruje teg 
patriotyczne duchowieństwo polskie nię 
winno słuchać biskupów mianot 
wniosek Hitlera, tak jak to było“ Ey 
cławiu Tc że ci biskupi zostali + 
przez Rzym: nie powinno zasłaniać fa 
byli oni wysunięci przez Hitlera. Op! 
publiczna musi z całym naciskiem | temu | 
przeciwstawić. - e. M 
Podnoszoro problem draż 
żetów państwowych kwartalnych do og 
cowania 4 przejrzenia przez KRN. Niej 
pliwie byłoby to bardzo wskazane i Bi 
chętnie przedstawiłby te budżet 
Budżetowej KRN. Natomiast jeżeli che 
o uchwaknie budżetów kwartalny pr 
plenum KRN to obecnie jest to leszczę 
Ssiągalne. ' 33 f 


Zmnieiszeme kanton | 
Twierdzenie posła Berto da, że » 
kontyngenty mięsa ustalone na 30 k 
lega na.plotce. Istotnie, takie projekty 
przeddtawiane, ale Komitet Ekonomii 
rzucił je zmiejsca, Plas, kontyngentów 
rok przyszły są ustalone w mniejszy sh | 
mach aniżeli dotychczas, 
Kończąc Premier jeszcze raz om 
gadnieńie już poruszone w prz 
programowym, Mianowicie zaga 
moralności w naszym życiu państw. 
publicznym. Odziedziczyliśmy po : 
cie niemieckim wielkie spustoszenia 
odcinku. .Czeka nas wielka pra: 
musimy wszyscy zająć sie wyp 
naszego życia publicznegą gore 
zem wszelkiego rodzaju okjawów 
nictwa, szabrownictwa itd. Tego 
melody nie dadzą się zlikwidować z 
niami Rządu. Z tym musi walcayi 
zdrowe społeczeńst'vo,. wszystkie 
Jityczne i Związki Zawodowe. Mów 
przykład tutaj o naszej likwida 
ma takie czy: inne błędy, Nie yle o 
likwidatura jest winna, co nieoliej 
kwidatórzy. ' , 
Po przemówieniu Prómiera US 
rawskiego, na wniosek Prezydenta 
KRN uchwaliła przerwanie dyskusji, 
Następnie zabiera | głos poseł Í 
imieniu Komitetu Seniorów zgław Sa; 
stępujący wniosek: Krajowa Rada Har m 
po wysłuchaniu expose Premiera | i 
dności Naredowej uchwałą. BĘ" 
Rządowi (oklaski) wnioatk przyjąty 
jednomyślnie, i 


a” 


do przywódców trzech wielkich 


| à 

Nowy Y JORK, (Tass). Przywódcy Poste- 
: i Ormiańskiej Rady Narodowej "w Ame- 
le podali komunikat prasowy o tym, że 
-sle do prezydenta Trumana, generalis- 
Stalina | premiera Churchilla z apelem 
cenie prowincji ormiańskich, wchodzą- 
À ecale w skład Turcji, „ich jedyaemn 


u. przedstawicielowi Radzieckiej 

, powołując się na najazdy tureckie i 

w ubiegłych wiekach, Oświadtzyłi 

R de. w jedne] części Armenii, 
viatowa, stworzona została il 

f Ormiańska Republika, jako część skła 

iw ciągu 25-ciu lat swego istnienia Radzie- 
US | szybko rozwijała się i dała Or- 
d w historii Armenil. W czasie drugiej woi-. 
W owej Ormianie dali wyraz swego umi- 
sprzymierzonych, szczególnie w szere- 
ójsk Stanów Zjednoczonych i Związku 

ży stosowalt tymczasem swą tradycyj- 
rak tak da a farta net- 


ze ka przez Turków ludności or- 
hy odzita w- skład Rosji przed pierwszą 
Ti 
Zwiazku Radzłecktego", 
S bezpieczeństwo, które nie istniało 
ności i dzielnie walczyli w armiach 
ckiezo. 


w 
LU 


LONDYN i (Polprex<). Dyplomatyczny kö- 
indent Timesa" donosi, że sprawa nit- 
a została na’ konferencji w Poczdamie 

ona w ten sposób, że w okresie przej- 
zynne będą dwie władze administra- 


tą o charakterze wojskowym, druga | 


rakterze cywilnym. Z czasem adl- 
cywilna, współpracująca Ściśle z rzą- 
mocarstw, przejmie pełną władzę 
Aj 

JORK, (Pol5ress) Waszyngtoński 
nt dyplomatyczny agencji Reutera 
że. na Kanierencii Trzech osiążnięto już 
mienie w sprawie odszkodowań wojen- 
stałono, że Związek Radziecki otrzyma 
Dr rah 5 procent ogólnej wartości, Wiel 
a — 22 proc, Stany Zjednoczone — 
nadło ustali się odszkodowanie wo- 
d A, mniejszych państw. Ogólna wartość 


kt 


„3 r * à, 
YM. (Polpress), Prasa włeska jest za- 
poj ana: wiadomościami jakie URSPHOCZĄ z 


| W kilku wierszach 


szą z Hagi; że przybyła tu Księżułcz> 
a ze swoimi trzema córeczkami. Ja 
, spędziła ona cały, okres wojny w 
ry, 
|” +4 
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PE 
ą z Berlina, że w przyszłym mie- 
ie fukcjonować Najwyższa Sojusz- 
R pinisià Kontroli „Niemiec. ży: 
: Lyfe zabronił preia wójsk bry- 
Berlinie wchodzić do jakiejkolwiek 
W ow mieście. z powodu  pauniącego 
i pdezynterii Ww ah uri niemieckiej. 
7 owidaje ste tatecio Gratzu  (Aastril) 
Bazie 8-ej armii brytyjskiej w dniu 

pr lane oddziały armii brytyjskiej 
W todak dó WESE: > 


É Rzymu dórowzą, że 2300 więźniów, znaj- 
šie w rzymskim wiesieniw, podnafiło 
nhteelej dach więzienia. Pożar został na= 
„ugaszońny, ewentualne cieczki więż- 
i „deatemnione,, 


linie ter Skarbu aid Tuomioja podał 
p misji, s jeg z0 „ają i przes äni- 


** 
atykańn uznał Rząd Tymczasowy Czechce 


obaj ` 
ży x% 

jbliższych dniach wyjedzie do Warsza: 
delegacja handiowa. 

body 


MISKA 
È 


Rzymie czynny "jest oddział zmerykań- 
ag „Asepagencji Press", gdzie wspól 
fja dziennikarze ahierykańscy i wiocy, 
vë 

© 

ra cji Eniwnej w Anglii bierze udzial 02 
100 tysięcy jeńców wojennych, we Francji 
(75000. 


y 


ERY IRETE EEEN KASEN INEI iN 


tratności, pomagali nazistom | zachwycali się 
początkowymi: sukcesami Niemiec. Turcja była 
gotowa wziąć udział w wojnie — otwarcie — 
po stranie Niemiec, gdyby naziści zdobyli Sta- 
lingrad, W tym. czasie Turcja wymyśliła nowe 
sposoby ekspropriacii i ucisku wobec niglicz- 
nej ludności ormiańskiei. Wypowiedzenie przez 
Turcię wolny Niemcom w ostatniej chwili sfa- 
nowiło nędzną farsę. W chwili obeenęi poza 
granicami Armeni Radzieckiej 1 innych cześci 
Związku Radziedkiego, zmajduie się półtora mij- 
liona Ormian: Olbrzymia większość tych Or- 


| 


4% — WARG" UW Aia O M) Odori 


OE ROROTPICZY ` 


ipelormiańskiejRady Narodowej w y USAa 


mocarsiw 


mian pragnie wrócić na ziemie swych przod- 
ków i przyczynić się do dalszego ich rozkwitu. 
Amerykanie ormiańskiego pochodzenia it» 
siluje proszą przywódców trzech mocarstw po- 
stawić na porządku dziennym sprawę narodu 
Ormiańskiego, aby osiągnąć gwarancię spra- 
wiedliwości w stosunku do Ormian, pragna‘ 
cych zamieszkać”w swej historycznej ojczyź- 
nie — Radzieckiej! Armenii". Depesze te podpi- 
sali zastępca przewodniczącego Rady—Szani- 
nian, sekretarz Sariian i administrator wy- 
konawczy — Werkenes. 
ULLA 


. Pogrom floty japońskiej 


Nowe korpusy idą de bolu 


NOWY JORK (Polpress). Komunikat Szta- 
bu admirała Nimitza donosi, że podczas ataku 
bombowców amerykańskich na bazę japońską 

w. Joknsaka został uszkodzony jeden z nalpo- 
tężniejszych pancerników lapońskich „Nagało”. 
Zatopłono również wiele innych okrętów i stat 
ków handlowych. W ciągu ostatnich dzlesięchi 
dni zatopieno tub wiza 412 japońskich 


WRN „Avanti“ donosi, że Amerykanie wy- 
stąpili z wnioskiem 0 przyznanie Trypolisu 
Francji, Cyrenajki — Wielkiej Brytanii, oraz 
Erytrei — Etiopii 
tj 
LONDYN, (BBC). Przywódcy 3 wielkich 
mocarstw prowadzili swe codzienne obrady. 


jednostek morskich oraz strąconć 556 $amiolo- 
tów. c 

LONDYN, (BRC). W naibliższym czasie 
Amerykanie przerzncą na front na Pacyfiku 3 
nowe karputsy, a mian. korpus 9-y, 12-y i 15-y, 
oraż 600 sttperforteć typu B29. 

Woiska australijskie walczą w chwili 0- 
becnej na Pacyfiku — od wysp Salomona do 
Borneo; „liczą 600 tysięcy żołnierzy, 


PRYWATNA noaa 


mcy zapłacą 20 miliardów dolarów odszkodowań 


a eobrazel Wielkiej Trójki w Poczdamie 


dał wielki bankiet dla prez. Trumana, premie- 
ra Churchilla i członków delegacji, obecnych 
ną konferencji. Donoszą o przybyciu do Pocz- 
damu szefa komisji reparacyjnej. 

W. środę po południu premier Churchill 
wfaz z przywódcą Partii Pracy — Attlee — 
odlecą do Londynu, aby asystować przy ogło- 


tA . 4, 4 
Wczoraj wieczorem generalissimus Stalin wy»| senin wyników wyborów. 
Mmomsitz yi Owocniki uat anny A Minas mamie iti RANA e a na rt 


Dachau--obozem dla hitierowćów 


Słuszne zarządzenie władz aljanckich 


LONDYN. (Poipress), 
rykańskie zajęły Dachau dwá miesiące te- 
mu, znajdowało się tam 38 tysięcy więż- 
niów wycieńczonych głodem 1 przeważnie 
chorych. Ponad 33 tysiące więźniów po 
przejęciu kuracji opuściło już, obóz, Pozo- 


Gdy wojska ame-|ki nie świecą pustkami, Władze amerykań- 


skie postanowiły, że były hitlerowski „pet- 
sonel nadzorczy” ze wszystkich obozów 
koncentracyjnych wraz z komendantemi o- 
raz niemieccy dozorcy więzienni będą in- 
ternowani w Dachau, gdzie bėdą oczeęki- 


staje tam obecnie 2.500 obłożnie errak | wl rozpraw ZZ 


i 2000 rekonwalescentów. Ale ponure bara- 


Largo Caballero jedzie do- Francji 


na zjazd hiszpańskiego frontu demokratycznego 


PARYŻ, (Połpress). Z kół emigrantów hisz 


pańskich donoszą, że Largo Caballero w naj- 
bliższych dniach przybędzie do Francji. 
Largo Caballero, byty premier republiki 


hiszpańskiej, został jak wiadomo zwolniony z 
niemieckiego obozu koncentracyjnego przez 


wojska radzieckie. Obecnie zriaiduje się Ca- 
baliero w sanatoriimm pod Moskwą. Powrót ie- 
gó do Francji pozostaje w związku z utworze- 
niem jednolitego frontu hiszpańskich partyj de- 
mok ratycznych. 


ka,więksi zdrodniarze hitlerowscy 


oglądają film o Buchenwaldzie 


PARYŻ. (Poipres5), Agencja France Pres- 
se doróst, że amerykańskie władze okupa- 
cyjne zmusiły największych zbrodniarzy 
hitlerowskich wśród których znałdowali się 
Goering, Ribbentrop, Kesserling, Doenitz, 
Streicher i. dawny PET gerdralny” 


Nans Frank do: obejrzenia filmu o okrop-|kim gestem kilkakrolnie zakrywał 


Pokaz odbył się w jednym z hoteli w ma- 
łym miasteczku-Mondorf w Luksemburgu; 
dokąd przewieziono hitlerowców zamknię- 
tymi samochodami więziennymi. Agencja 
dodaje, że w czasie oglądania filmu Kes- 
seriing był trupio blady, Frank komecdianc- 
twarz 


pnościach obozu śmierci w Bhchenwaldzie. rękami, a Streicher trząsł stę jak w tebrze. 


A dwa  bala 


przy udziale delegatów państw słowiańskich 


"KRAKÓW. (Poipress). Idea ziednoczenia 


'młowiańszczyzny znalazła ostatni, wyraz w 


zjazdach Komitetu Wszechisłowieńskiego w 
Bratysławie i Pretdre, Wzięli w nich udział 
delegaci wszysikich państw słowiańskich, 
Pol-kę reprezentował delegat Min. Spr. Za- 
granicznych Prof, Uniwersytetu 
skiego Mysłakowski, który a ten temat 
udzielił „Polpressowi” wywiadu. 

Zjazd w Bratysiawie rozpoczął sie 5. 7. 
zb. i trwał dwa dni Złączono go z uro- 
pzy ami ku czci słowiańskich aposte- 
łów św. Cyryl i Melodego. W uroczy- 
stościach wzięło udział ponad 100 tysięcy 

s = b . 


Jagielloń- 


osób. obrady, odbywały się pod Bratysiswą 
na Górze zamkowej w Dzielinie wśród ma- 
lowniezych |ruin zamku, amfiłeatra!nie pod 


gołym niebem, w d:>, szeroką wstęgą 
płynie Dunaj, Prezes K.nitetu W'zechsło- 
wiańsziego w Moskwie gen. Gondurow, 


który miał brać-udział w zjeździe ,z po- 
wodr 
był dopiero w kiłka dni póżniej na H zjszd 
do. Pragi, rady zjazdu praskiego miały 
również chałakter niezwykle uroczysty, a 
wzięło w nim udział 1.300 delegatów 
wszystkich krajów słowiańskich, wśród nich 
gorąco oklaskiwany delegat Serbów  Łu- 
życkich 


sz PANÓDA UŁO SY TG a S 


przeszkód natury technicznej przy: | 


dzień obrat 
- KRN 


| TĄ (Polpress).—W trzecim dniu 
obrad Krajowa Rada Narodowa 'przystaniła 
do dalszej dyskusji nad expose Premiera. 
Prezydent Bierut udziela głosu kolejnemu 
mówcy. Zabiera głos poseł Fijałkowski 
(Str. Demokratyczne), poruszając na wstępie 
zagadnienie mało  zeludnionych terenów 
zachodnich, gdzie niszczeję majjtek naro- 
dowy. 

Następny mówca, poseł Adolf Berman 
Poalej Sjon —. Lewica) zgłasza całkowite 
poparcie Rządowi Jedności Narodowej, wzy 
wając Rząd aby sięgnął do bardzićj rady- 
kalnych ustawowych środków walki z an- 
tysemityzmem, gdyż walka z nim to walka 
o utrwalenie demokracji w kraju. 

Poseł Kalinowski (PPR) porusza sprawę 
osiedleńczą na Śląsku. 

Posel Jąnasek (PPS) omawia ciężkie po- 
łożenie pocztowców, najgorzej sytuowanych 
w Kraju. 

A poseł Rustetki (PPR), jeko przedstawi» 
ciel Warszawskiej Rady Związków Zawodo* 
wych mówi o bolączkach stołecznego świa- 
ta pracy. 

Mówca speluje © TA Ny doli Mil- 
cji Obywatelskiej ny acującej w bardzo cięż» 
kich warun! arh, 

Poseł Bić Jan (Stronnictwo Ludowe) — 
analizując rozwój stosunków agrarnych i 
przemysłowych stwierdza, že zacofanie 
chłopstwa polskiego jest wynikier polityki 
ferne która w zacofaiiu i bezruchu 
społeczno-gucpodarczym widziała sposób 
na utrwalenie systemu przywilejów. 

Nastepny mówca, Król Fraaciszak — po- 
rusza sprawę reszlówek: 

Posel Fedecki omawia działalność Samo- 
pomocy Chłopskiej, zwłaszcza w dziedzinie 
organizacji spółdzielczości, oraz sprawę li- 
kwidacji Izb- Roln:fzych. 

. Poseł Stemplewski zabicra głos w "mie. 
niu półmilionowej emigracji polskiej, skis- 
dając Łołd odrodzonej demokratycznej Rze- 
czypospolitej i jej władzom naczelnym. 

Posel Haneman polemizuje z wywodami 
prot Krzyżanowskiego co do umożliwienia 
emigrantom londyńskiny wymiany dci po 
kursie wolnego rynku. : 

* W dalszej dyskusji zabrał głos posel Po-* 

dedwortny oświadczając, że chłopi witają £ 
radością powstanie Rządu Jedności Naro- 
owej, jak równisż starych -rzywódców 
ludu z Wincentym ` Witosem 1 Mikolajczy- 
kiem n= czele. 

Poseł Wachowicz (PPS) zapowiada zgło- 
szenie poprawki do regulaminu dia. Rad Za- 
kładowych dotyczą ej sposobu glosowania. 

Poseł Bertold (Stronnictwo Ludowe} po- 
ruszył ważne zagadnienia przemysłu, traa- 
sportu I wsi. ; 

Poseł Żerkowski (Spolem) stwierdza, że 
spółdzielczość seprezentuje dziś wielką 
wartość, Posiadamy siedem tysięcy spół 
dzielni rozmaitego typu i 2.000.000 zrzesze- 
nych spółdzielców. Spółdzielcześć "pracuje 
zarówno na terenie miast jek i wsi 

Poseł Odorkiswicz Edmund (Str. Dem.) we 
zwał Rząd, aby wyłonił komisje kontrolne, 
które pilnowałyby na miejscu w konywania 
rozporządzeń w terenie, nie tylko według 
litery prawa, alè i intencji p. uwodawcy. 
Mówca domaga się jak najenergiczniejszych 
zarządzeń przeciwko łdpownikom l tak 
zwanym  „szabrownikom'. Rząd winien 
przedstawić ustawe.o kontroli państwa, 

Posel Zygler (PPS) stwierdze, że zmalały 
pozycje. budżetowe na cele oświatowe, 
Podwyższenie tych sum jest nakazem chwi- 
li. 

Poseł Popiel (PPR) omawiając odbudową 
Warszawy, która wzbudza również zainte- 
resowanie [ życzliwość zagranicy stwier- 
dza, że nie wszystko rozwija się przy od- 
budowie tak, jakby należało. 

Poseł Grubecki również porusza prob- 
lem odbudowy Warszawy oraz sprawę od- 
budowy wsi, zwłaszcza zasadniczą bolącz=- 
ką tej odbudowy — brak drzewa. * 

Poseł Biernacki krytykuje kalkulacje 
elektrowni na terenie. Polski, która przy 
własnych '+sztach 80 groszy za kw, godz. 
sprzedaja go po wygórowanej cenie sięga- 
jącej nieraz 8 żłotych: Przestarzały system 
produkcji energii elektrycznej w Polsce 
powoduje nieproporcjonalne zużycie węgia 
w porównaniu z kalkulecją w innych kra- 
jach. Gospoderka energetyczna winna być 
scentralizowana cęiem poprawy rentowno- 
ści I kalkulacji oraz wydajności produkcji, 

Po tym przemówieniu ośldkgośe przerwę 
do godziny jó.ej fs 


s 
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Przemówienie wicepremiera tow. Gomułki-Wiesława (Ciąg dalszy)  - 


w 


=" 


Trota 


-Polska wstąpiła na drogą odrodzenia 
narodowego i państwowego. Po tej drodze 
pójdzie ona bez względu ga to, czy to się 
podoba lub nie podoba polskim reakcjo- 
mistom i ich ciemnym protektorom, Może- 
my jeszcze raz vapawnić wszystkich epf. 
gonów sanacji, że 

zjednoczony obóz demokracji pol- 
skiej i Rząd Jedności Narodowej nie 
zejdzie z drogi, na jaką wkroczyłliś- 
my w dnia 22 Jipca 194a r, ~ 
bazza linia polityczna i nasz kierunek 
goswodarczy są słuszne | odpowiadeją naf- 
żywolniejszym interesom avťfodu, My by- 
liśmy i jestośmy szczerzy, Nie mamy nic 
do ukrycia, ani przed naszymi przyjaciół: 
mi, eni przed naszymi wrogami. ' 

Kto bacznie obserwuje rozwój życia W 
Polscs i politykę —  prowadzaną przez n88 
tan nie imożs nie zauważyć tego faktu, Że 
realizujemy to, co zapowicdzieliśmy już w 
okresie okupacji przez usta Krajowej Rady 
Narodowej i ani na jota nie zmieniliśmy 
kierunku. Bieg wypądków wykazał, że tyl 
ko KRN już wówczas reprezentowała pol- 
ską rację stanu, opartą na rozumie polly- 
cznym, Z reakcji polskiej nigdy niki nie 
próbował nawet podjąć rzeczowej dyskusji 
z naszym programem polityczno - zpoięcz 
nm nie miał i nie ma żadnych argumon- 
tów, którymi mogiiby udowodnić niegjusz- 
ność naszej linii z punktu widzenia intere- 
sów państwa i narodu polskiego. Waltzył 
z nami zawsze tylko przy użyciu klam- 
mira f cszczsratwa, f dzisiaj nadal używa 
tej jzdynej broni, która mu pozostałe, 


Kiomstwa i oszczerstwa 


Tak np. spółka sanacyjno WRN.-owsko 
— N$SZ-owska z pp. Arciszewskim i Racz: 
kierriczam na czele, strąciwszy ostatnie 
nadzieje na. sprawowanie rzedu nad naro 
dem polskim w Polsce" chciałaby przynaj 
niej rzedzić Polskámi na emigracji Nie 
cisa więc ci panowie, aby Polsty z zagra: 
nity powróciii do Kraju, Dlatego wymyś- 


*'o erarzłowany i wiózą takiego nie 
szześliwca żołnierze Armii Czerwonej na 
Sybiy, | i 

Ta agitacia przedtwko powrotowi do 
kraju przyromina agitację, jaką prowadzi! 
arrżm reskzyjni wW- czasie wojny w Woj< 
s: Polskim w celu zorganizowamia  de- 
zaini. Wówczas bałamucii żołnierzy tymų 
że Mząd Lubelski na żędanis Rosji ma za- 
mia wysłać ich na wojnę z Japonią. A mo- 
że to p. Bor-Komorowski powziął taki za- 
miar w stosunku do źołnierzy polskich na 
emigracji i dlatego straszy ich Sybirem w 
razie powrotu do Kràjut - 

Wszystko możliwe, ,V-ej kolumny sana- 
cyjno-fazzystowzkiej,  przebywającej na 
emigracji, Polską demokratyczna nie ma 
zamiaru wyuzżzczać do swołch granic, Do- 
syć już szkody wyrządzili narodowi Dla 
Polaków, których losy wojny rzmciły na 
"emigrację i którzy chcą szczerze pracować 
dla dobra Polski demokratycznej zniszczo- 
nej i zrujnowanej wojną i okupacją, Wro- 
ta ojczyzny zawaze stoją otwarta. My bu- 
dujemy i będziemy budować inną Polskę 
jak ta, która istniała do września 1939 ra- 
"ku. Wychowujemy ! będziemy wychowy: 
wać naród w innym duchu, jak ten, w któ, 
rym go wychowała sanacja, 


„Nowe cosy 


W Polsce nasiały nowe czasy i przyszłć 
nowi ludzie. Nowe czasy Wprowadził hu- 
razsn wojny, który zmiótl z powierzchni 
„życia feszyzm światowy. Pozostały tylko 
-~ jegos niedobitki. Nowi ludzia wyrośli w 

walce śmiezlelnej z fagzyzmem i izdal! eg- 

zanim swojej dojrzełości. Wyrośli z narodi 
duchem czasu przyszli. Likwiduią prze- 
zieść, — budują 4 reprezentują przysz- 
ość, Cdrądzają Polskę — Polskę Mauiteszu 
Li=zowzgo, Połskc—PRWN, Falske — Rza- 
dá Tynirzęsowoego i Polskę — Rządu Jedno- 
ści Narodowej, , i 

Jeszcze niełatwo żyć ludziom praty — 
klazie robotniczej, inteligencji pracijące:, 
mesom chłopskim, jeszcze skutk! wojny i 
okupaci! przygniatają Polskę w sposób 
sirzszliwy, N- 


RA PA 


Jesztze nia ma chleba do syta lud 
prazujicy, Jsazcze alód panoszy się 


niezznóko w miaście i na wsi. Nie mia 
jeszzzę niejedna matka mleka dla 
à spega qQrieika, ni ma starzec, inwa- 
lda czy emeryt spracowsny należyte: 
go mu zaopatrzenia, 
1 wszyscy.zwracają swoje oczy do rzą- 
du, wzzyrcy głodni oczekują pomiacy, 
Przeżywamy teraz okres bodaj najcięż- 
szy i najtrudniejszy, Naród polski znajdtje 
się obecnie w położeniu człowieka, który 
dopiero co przeszedł ciężką operację i 
clarpi, boleśnie cierpi, zanim nie zabliźnią 
się szwy operacyjne. I żedem lekarz nie po- 
trafi natychmiast po operacji usunąć bólu 
charayo. Może tylko staranna pielęgnacja 
przyśpieszyć powrót do zdrowia. Myśmy 
wiedzieli, Polska przeszła dlugą i straszli- 
wą operacje wojny i jeszcze teraz cierpi. 
I niema i nia może hbvć tokisgo lekarza, 
tak'zzm rzą. którytbe znalnzi środek, aby 
z oiojsza nzavet wszystkie cisrolenia na- 
rodu. Jeszcze potrzeba trochę czasu, nim 


(2) 
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'skuiki wojny i okupacji zostaną ziikwido- 
wane. - 

Polska, którą budujemy odrodzi się go- 
spodarczo szybciej, aniżeli inne kraje, na- 
wet mniej od Polski zniszczone, Możliwo- 
ści takie posiadamy nietvlko dlatego, że z 
naszego życia gospodarczego — usunęliś- 
my raz na zawsze trusiy i kertele, które 
były i wszędzie są hamulcem rozwoju go- 
spodarczego. Polska przedwrześniowa nie 
potrafiła za cały czas swego 20-letniego 
istnienia podmieść 
Spolecznego na głowę ludności ani o grosz, 
Byliśmy jednym z najbiedniejszych krajów 
Europy. Zyski z pracy ludu polskiego pły- 
nęly do obcych kieszeni. 


Polssa — hogata 


Polska demokratyczna odrodzi się gos- 
podarczo na wyższym poziomie niż przed 
wojną, W granicę naszego państwa  włą- 
czamy bogate tereny Ziem Zachodnich i 
Północnych, Śląsk Dolny, Opolski, Pomorze 


Powracamy na piastowskie 


Wyrzekliśmy się na. rzecz sąsiadów 
Ukrainy, Białorusi 1 Litwy — tych ziem, 
które etnograficznie do nich przynależą. 
Qdeszło od Polski około 7 milionów Ukra- 
iiców í  Białorualnów. ` Zrealizowaliśmy 
tinawaną przez sas zasadę prawa samo- 
stanawienia narodów o swoim losie, Mniej- 
szość narodowa, która stanowiłą 35%. hud- 
ności polskiei przedwrzeęśniowej, nie przy- 
sparzała Polsce siły, Bo nie da się na dluż- 
szą metę stłumić aspiracji państwowych wie- 
lomiiionowych rzesz narodów, Bo musi się 
to w końcu zemścić na tymi, któ stosuje 
politykę narodowego ucisku. I dobrze się 
stało, że demokracja polska nie zważając 
na sentymenty i uczucią raz na zawsze 
uregujowała wschodnie granice poiskie. 


'|Doda to tylko sily’ odrodzonej Polsce tak 


wewnątrz jaki od zewnątrz, 

Nie chcemy również, aby 
zihian granicznych, dokonanych na 
wschodzie, ucierpiał nasz państwowo-naro- 
dowy stan posiadania, 

Wszyscy Polacy zamieszkali na odda- 
nych przez ¿Polsko ziemiach wiani wrócić 
do kraju, do Polski. I dla nich, i dla tych, 
którzy wyemioroweli kiedykolwiek z kre- 
ju, odrodzona Polską znałdzio u glebie do- 
syć miiejsce, zwiaszcza ne zachodzie, Histo- 
sia deła nam dzisiaj jedyna okazia dlą oð- 
rodzenia Polski w granicsch piastowskich 
Powracamy na nasze zinmie: nad Odrą, 
Nissa Łużycką i nad Baltskiem. Likviduje- 
w krzywdę wyrżądroręĘ sam przeł wie 
kami przez zayorczość: lrzyżacką. Likvii- 
tdujemy germanizm, glcboko. w te ziemie 
włkorzeniony. Przywzraczmy je polskości. 
Te twa wielkie posunięcia Somowracii pol- 
skiej, leżące u funuamentów 22 inga 1944 
roku, Hi. cowrót na ziamie zachodnie i bu- 
dowa lednonarzsdowsgo, naroowo-jeńdnolte. 
go 1 zdemokratyrowańeso organizmu pań- 
stwowcgo — s!tznowię Gałszę nejkardziej 
znamienne adraxónia co Polski, 

Gospodarcze, państwowe i narodowe 
odradzania stę Polski nie mogłoby się do- 
konywać bez odrodzenia- politycznsqgo. 

Rzecz nie' tylko w tym, że od wiadzy 
w Polsce odsunięta została eanacja, Odra- 
dzanie sią polityczne Polski również nie- 
tylko na tym polegą, że reskcyjsiym pro; 
faszystowskim i ańtydemokretycznym ele- 
mentom odebrano prawa do życia politycz- 
nego w Polsce. Te siły wsteczne doznawa- 
ły dlatego tak bolesnego dla nich ude- 

enia, gdyż odrodził się i dalej przechodzi 
proces odradzania się ziednoczony obóz 
demokracji polskiej. 
mę. A R 

Błędy óawnej demo*rac] 

Demokracja, która ująis w swoje reca 
wiedza w dniu 22 lipca 194% r, — to nie 
ta sama demozrzcia, kióra równisż w Lu- 
blinie w listopadzie 1918 voku sięgała to 
władze i nie potrafiła jej utrzymać, Tamta 
była chwiejna, słaba, niezdztydowana, nie 
miala tej zwartości i siły, nie miała tego 
wielkiego doświadczenia  hiszoryczneto, 
które my posiademy. My na przykład nie 


czekaliśmy z przeprowadzeniem Reformy | 


Rolnej, aż się reakcja zmobilizuje do wal- 
ki, — lecz odrazu ziemie obczprniczą po- 
dzieliliśmy między chłopów i robotników 


rolnych. I działaj nie ma siły, któraby mo- 


ła przywrócić obszarujkom ich rozparce- 


llowane majątki. Demokracja polska w 1919 


roku bała się to zrobić. Ugięla się ona pod 
naciskiem i bezprawiem wstecznych sił 
spolecznych, Nie potrafiła złamać sabołażu 
polskiej rsakcji, Nie potrafiła zciąć jej kar- 
ku I dlatego sama musiała przed nią ska- 
Pitulować. Tych błędów i tej słabości myś- 
my nie wykazali, I jeszcze jedno. Demokra- 
cja polska w 1918 roku mie była żjedno- 
czona. i $ è 
Najbardziej bojowy jej odłam reprezen- 
towany przez S, D. K, P. i L. i przez PPS — 
Lewicę nie uczestniczył w Rządzie Lubel- 
skim. Tego błędu nie popełniła demokracja 
polska w 26 lat później, gdy mmontowała 
Krajową Radę Narodową i gdy tworzyła 
Polski Komitet Wyzwolenia Narodowego, 
Do obydwu tych cial weszii przedstawi- 


yzny otwarte dla 


przeciętnego dochodu 


na skutek 


Zachodnie, Ziemię Mazurską. Przez BoWzóh 
tych ziem piastowskich do swojej Macierzy 
stwarzamy moore podstawy dla uprzemy- 
słowieria Polski, np. uruchomiwszy wgzysł- 


kie kopalnie możemy wydobywać 100 miij- 


ton węgla rocznie. Węgiel — to czarne 
złoto, za które wszystko nabyć można. 
Mieliśmy w Polsce przedwrześniowej kilka 
milionów zbytecznych chłopów na wsi, 
którzy nie mieli ani na wsi ani w mieście 
zajęcia. Wędrowała ta polska siła robocza 
na „Saksy', do Francji, Ameryki, wędrowa- 
ła po całym świecie szukając pracy i chle- 
ba. Każdy obszarnik i każdy kapiłalista za 
granicą szukał i cenił tę polską siłą robo- 


'czą, Ale jeszcze hardziej a wyzyskiwał i 


eksploatował, i za to włąśnie, że byliśmy 
materiałem najbardziej podatnym do eks- 
ploaiacji często obrażano godność narodo- 
wą Polaków. Poniewierano naszym imieniem 
narodowym. Nowa odrodzona Polska nie 
będzie musiała wypędzać swoich dzieci za 
rlehem do obcych. Wszystkich sama na- 
karmi do syta, rozładuje bezrobocie na wsi, 


ciele Polskiej Partii Robotniczej wspólnie z | demokręcja polska nigdy już nie potrafiła - 


przedstawicielami PPS, Stronnictwa Ludo- 
wego i Str. Demokratycznego. TY 
Słabość ideologiczna i niezdecydowa- 
1a postawa demokracji w 1916 roku za- 
ciążyła na niej brzemieniem oporłunizmu, 
bezsilności, a często uległości wobec 
nacisku reakcji przez cały okres naszej 
niepodległości lat 1918 — 1939. 


Po zrywie listopadowym 1918 roku 


Agenci zbankrutowanej sanacji 


Polska mogła się odrodzić jako Polska 
demokratyczna tylko dlatego, że już w oku- 
pacyinych podziemiach zaczął się odradzać 
politycznie obóz demokracji polskiej, Isło- 
ta tego odrodzenia i wewnętrznej linii po- 
litycznej przejawia się w tym przede 
wszystkim, że obóz demokratyczny spra- 
wuiący w Polsce władze wypowiedział 
alzę reakcji na śmierć i życie. Dojście do 
łądzy reakcji oznaczałoby nie tylko ko- 
siec wszelkich pożądanych przez naród re- 
form i swobód demokratycznych, lecz wo- 
göle zagroziłby niepodległości Polski. 

| Diatego faszystowscy sanatorzy i 
ich satelci, ze swobód demokratycz- 
nyoh korzystać nie mogą. Po doświad- 
czeniach września 1939 r. nie ma i nie 
może hrć żadnago kompromisu mię- 
- dzy arnbarzemi Polski a jaj odnowi- 
cielami. 
Aby Polska mogła 


być wielka i silna 


Prawda o warszawskim powstaniu 


Nie można np. zapuścić zasłony history- 
ćznej na najwiakszaą tragadię narodową z 
okresu okupacji — na powstanie warszaw- 
skie, Trzeba cpowiedzieć o nim prawde, 
pełną I całkowiłą prawdę. Wszystkim i każ- 
demu. I bohaterom biorącym w nim udział 
i jego sanacyinym aranżerom. I zwolenni- 
kom i przeciwnikom tego powstania, Te 
prawdę trzeba powiedzieć! nie po to, aby 
nią jątrzyć rany narodowe | nie dlatego, 
aby dać satysiakcję samej prawdy, którą i 
przywódcy i ojcowie duchowi powstania 
celowo zniekszłałcają. 

Prawdę o powstaniu warszawskini trze- 
ba powiedzieć dlatego, aby na jego przy- 
kładzie likwidować nasze błędy narodowo 
I poznać politykę sanacji. Wymagają tego 
cienie okcło 100.000 poległych i pomorda- 
wanych mieszkańców Warszawy; Wymaga- 
ją tego popioly i zgliszcza Stolicy. Wymaga 
tego naród, który utracił najpiękniejsze swo 
je miasto i wraz z nim niecdtwarzane i nie- 
zastąpione dzieła i skerby naszej kultury, 
zawierające w sobie wielowiekowy wysiłek 
pracy i myśli polskiej. 

Wymaga tego robotnik i chłop i inteli- 


gent, ną plecy których zwalił się wiełki i|nie potrafią oni omamić swoją kł 


wieloletni ciężar ponoszenia kosztów od- 
budow» Stolicy, i 


Nie było i nie ma Polaka, któryby nie chy- | WYPĘdZIĆ z niej Niemców. 


lit glowy przed bohaterską walką nowstań- 
ców warszawskich. To bohaterstwo ludności 
Stolicy było najlepszym dowodem I wyra- 


Š znej n 
zem głębokiej nienawiści, jaką cały Naród | mat przedstawienia społeczeńtswu cal 


pałał do niemieckich okupantów. Powsta- 
nie warszawskie, jako żywiołowy odruch, 
było odbiciem ducha wolnościowego naro- 
du, którego nigdy mie potrafiła załamać o- 
kupacja niemiecka i z tej strony patrząc mo- 
żemy być tylko dumni z bohaterskiej walki 
powstańców. 


Jednak powstanie warszawskie nie poto 
chyba bylo wywołane, aby ludność Stolicy 
zademopstrowała i wykazała swoje boha- 
terstwo. Dowodów tego bohaterstwa dała 
ońa tysiące w okresie okupacji. Był prze- 
cież jakiś cel powstania i na to trzeba od- 
powiedżieć, dla jakiego celu powstanie zo- 
stało e. | ' 


Z" 4 Aj Aa f: jS 
i UWLQORLU 
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gdyż już za lat parę |przekształci się w | 
kraj przemysłowo-rolniczy i nadwyżkę rak | 
rokotzych wchłonie do przemysłu, handlu | 
innych zawodów, 1 
Mieliśmy. przed wojną waziutkie okien 
ko na świat w postaci Gdyni; Dziś Polska 
odrodzona otworzyła sobie szerokie pięciu- 
setkilometrówe drzwi na morze Bałtyckią 1 | 
musi posiadać trzy wielkie porty: Gdańsk, | 
Gdynię i Szczecin, Wprawdzie nie mamy 
jeszcze własnej silnej floty morskiej, ale | 
nigdy byśmy jej nie mieli, nie mając wy- 
brzeża mórskiego. Musimy w narodzie na 
szym obudzić ducha morskiego, ho MOCĄ 
Bałtyckia bądzie jednym x najważniejszych 
elementów naszej siły qospodarczej i polia | 
tycznej, naszej przebudowy strukturalnej, 
Takie są najbardziej charakterystyczne 
cechy nowej, odrodzonej Polski, Pólski 22 
lipca 1944 roky. $ J 
Odrodzenie Pólski w nowych granicach 
na wschodzie i zachodzie przeksztsłca na: 4 
| 
d 


2 


Å 


sze Państwo w jednolity organizm narodo- 
d iD 


a 8 l A 


nego ujęcia władzy w swoje ręce, € 
czas górowała nad nią reakcja, Po prz 
rocie majowym w 1926 r. elementy e 
cyjno-reakcyjne niepodzielnie już pozo: 
ły panami na placu boju z demokracj 
władzę w Polsce, chociaż obóz demok 
czny niejednokrotnie zrywał sie do 
przeciwko regimowi sanacyjnemu, 


zorganizować swego wysiłku do samodziej.. 
Y 


aby mogła się'rożwijać gospodarczo I | 
utrwalić bezpieczeństwo swoich granie mu- | 
si w pełni odrodzić się politycznie. © | 
Nie oddają dobrej przysługi Polsce de 
mokratycznej i sprawie odrodzenia polity- i 
cznego narodu ci demokraci, którzy 
iwnej poklażliwości nie zamknęli drze 


swoich partii przed elementami, które 


pa | 
n g 


dopuszczali jego stronnicy do zjedhocz 
nia cąłej klasy robotniczej A Ile szkód | 
nłosia Polska i naród na skutek polityki 
pierania sznncji w okresie okupacji y 
malowanie na barwe socjalistyczną - 
torów z obozu WRN-u, i spółki, 


Sanncyjne dowództwo sztabu 'glówn 
AE i sanacyjti przywódcy duchowi pow 
nia warszawskiego podpalili lont święte 
głębokiej nienawiści ludu warszawnkie 
do hitlerowskiego okupanta i spowodaw 
wybuch powstania w tym celu aby: 1) re 
stytuować w Polęce rząd i stosunki przeć 
wrześniowe į oddać wladze w ręce rz 
reakcyjno-sanacyjnej kliki, 2) Rozpallé 
nę wewnętrzną w obronie rządów em 
cyjnych í ohaliś ówczesny Polsk! Ko 
Wyzwolenia Narodowego, 3) Jeszcze 
A zaostrzyć i skomplikować ' sto: 
polsko-radzieckie w tym momencie, kii 
dla nikogo juź nie ulegała wątpliwości, 
Arzila Czerwona wyzwoli wszystkie zie 
polskie spod okupacji. 4) Rozbić, a 
mniej rozlużnić i oglabić jedność t 
wielkich mocarstw sprzymierzonych. 
Brytanii, Związku Radzieckiego i. St 
Zjednoczonych Ameryki — w przed 
kleski Niemiec orsz 5) w wypadku nie 
|wodecnia powstania, co dowództwo AR 
| kiadało jako bardzo prerzdopodobąz — 4 
| korzystać tawet złamanie powstasia do. 
ki z demokracją w Polsce | ze Zwi; 
| Radzieckim na arenia międzynarodowi 

„Te pięć punktów zawierają w Gyntat 
nej formie cel, jaki pragnęli osiągnąć 
nizatorzy warszawskiego powstania. 


paganda, że przez powstanie warsz 
chcieli przyśbieszyć wyzwolenie Stoli 


Jak wynika z przejętych dokumentów 
chiwalnych dowództwa AK jeden z sz 
H Oddziału w dyskusji wewneftz 


stania warszawskiego czyni takie uwa 


mw'nie należy zaponiinać, że jeżeli 
lem powstania warszawskiego byla 
stacja woli narodu do całkowitej i 


Zie 4 


Wyjdzie jednak na to, że los powstania- | 
| pozwoleniem „straceńców los". Tak też 
sztą w rzeczywistości było. Ale © tym 
ie'. Ten sam autor,» dyskutując na 
st terminu powstania tak pisze: „Stro- 
diem wiedziala o koncentracji świe- 
yok dywizji niemieckich w rejonie War- 
rawy | wiedziało o tym Xażdęedziecko w 
zawie., Spór o termin wybuchu pow» 
Stenia jest jałowy tnie ma istotnego zna- 
c: Aa dla: oceny powstenia' 

| Tak wybląda druga strona medalu pow- 


mia warszawskiego. 
w 


Garstka sazacyjngch komblnatorów 
politycznych wykorzystała zapał, o- 
liarmość i bokaterstwo ludu warszaw- 
skiego w walce z hitleryznem dla 
awóich zbrodniczych zamiarów, 


pastwę okupanta 


Rzuciła na pastwę okupanta przeszio mi» 
wą ludność Stąlicy, aby ratować swój 
ebny „stracańców los”, Użyli za stawkę 
swojej grze politycznej własności całego 
arodu — Stolicę Polski. Sauckej, kat hi- 
rowski, groził narodowi polskiemu, że 


e, to nie pozostawią na nich kamienia 
amieniy, Sśnecja również postanowiła: 
li nie uda się jej pozedzić swego rządu 
Warszawie, to raczej nięch z tej Warsza- 
y zostaną tylko „popioły I zgliszcza”, 


Bór-Komorowski i Beyckel wspól- 
nie ponoszą odpowiedzialność se gru- 
zy Warszawy. Ani historia, sni domo- 
kracja polska nie mogą zapomnieć o 
"tej przeszłości. 

| Ustostwkowanie się do twórców i organiza- 
t rów powstania warszawskiego jest ustosun- 
waniem się do Polski odrodzonej i demokra- 
d połskiej do tego, czy idzie się po linii odro- 
dz enia pólitweżnego narodu, czy też chee się 
iwować zgubną. linię polityczną sanacji. 
y sanacją i reakcją a zjednoczoną demo. 
cja leży przepaść nie do przebycia. Nie wy- 
rcza połosiłowne odżegiywanie się od TzĄ- 
í sanacyjno-reakcyjnych w latach przedwo- 
ch — bez*tego niemożliwe było odrodze- 
p narodowe, odrodzenie Polski. Błędy . posit- 
awsze można lepiej ocenic lu wogóle je 
Czy, patrząc na te posunięcia z pewnej 
pektywy, i nie o to mi idzie, aby potępiać 
ydzi i, którzy bledy popełniahi, , Wszelkie błędy 
s rzecza ludzką, jak mówi przysłowie: „ten żle 
pe ioh kto nic nie robi”! łdzie o tof żeby z 
błędów wyciągnać natkę, jak najrzadziej fns 
puszczać się tego, abysmy mogli stosować dru- | 
polskie narodowe przysłowie: — „mądry | 
Polak po szkodzie”. 


świętość sojuszu 


W stosunku do, tych, którzy prowądzą upar- 
c „politykę przyńoszęca szkotłę Polsce i naró- 
wi i mie chcą nauczyć się niczego ze swoich 
ów — odrodzona Polska i jej Rząd nie mo. 
4 nie będzie odnosić się z. pobłażliwością. 
oska, która odrodziła się w dniu 22 lipca 1344 
ih zmiieńiłą również radykalnie zewnętrzną 
ię polityczna w porównaniu z polityką Pol- 
 przedwrześniowej. Naród. poiski mógł zrzu» 
Ma siebie kajdany niewoli hitlerowskiej tylko 
pomocy Ani, Czerw onej, 6 z po. 


i aiebodieglość tylko dz lęki Pac że Armia 
Wana wyzwoliła ziemie, Jesli w nótszej 
śzjąści historycznej pomiędzy narodem pol: 
skim i narodem rosyjskim leżała krew, która 
ap „dzielila, to, dzisiaj połączyła nas wspólnie 
przelana krew żolnierza Wojska Polskiego i zoł- 
Armii Czerwonej w walce o zniszczenie 
olńego wroga, jakim były i pozostały Niem 
K Í Ziemią nasza jest ząsłana moglam żołnierzy 
Arn Czerwonej, Mogily te wyptazują z pā- 
Imięci narodu polskiego to wszystko to moglo 
"dzielić w przeszłości historycznej. Mogiły |i 
będa wiecznym przypomnieniem naszego 
'wojenta i wielkiego zwycięstwa, kóre ad- 

a Armia Czerwona wespół ze wszystkibii 
vojus sznikemi nad siłami JE faszyzma 


żer żomierzy Armii Czerwonej, pole. 
na ziemiach polskich, jest dniem brater. 
broni Wojska Polskiego i Armii Czórwo. 
1e jes t dniem, który nie tylko naszemu ale i 
wiel niaar m pokoleniom symbolizować bg- 
rzyjożn wzajemną poiskošowiecka 1 80» 


rzemówienie wie sepremiera tow. 


Prawda o powstaniu w Warszawie 


AN LL A — 


X 
m 
p 


GŁOS ROBOTNICZY 


dia Polski, lecz również i dla innych narodów 
świata, Po wielkich spustoszeniach materiał. 
nych i moralnych, jakie wprowadziła wojna i 
faszyzm, świat odrądza Się na Rowse pojsta- 


Gomułki- Wiesława (Dokończenie 


wach, Przeż wszystkie prawie kraje Europy 
przelewa się fała postępowego ruchu ludowego, 
która zalewa i zmiata stare wsch siły spo- 
iecznę, 


Nowe życie świta dla Polski - 


Po potopie drugiej wolty „światowej — świ; 
tą nowe życie. Szkielety i ruiny miast i wsi, fa- 
bryk i uczelni, instytucji społecznych» i dóswów 
prywatnych — symbolizują- bezsens ałarazo 
świata i starego życia. Kilkadziesiąt miłłorów 
cieni ofiar, które pochłonęła druga wojna świa. 


towa, przesuwają się przed naszymi oczami i| 


krzyczą niemym głosem protestu przeciwko sy» 
stemowi spolecznemu, który rzuca narody w 
objęcia rzezi wojennych. Mikony zamęczonycih, 
zakatowanych, zagazowanych, spalonych czy 
| też innymi sposobami bestialsko pomordowa. 
nych ludzi w setkach i tysiącach różnych hifle. 
rowskich obozów śmierci, rozwijają się przed 
naszymi oczyma, niewypowiedzianie tragiczna 
i strąsziiwa panorama zwyrodnienia i derenera. 
cji faszyzmu, które zródziły te same stosunki 
społeczne, z których wyrastają wojny impera- 
listyczne, Najważniejsze zadanie okrósu, w któ. 
rym żyjemy, zadanie, które nasze nokolenie po- 
stawiło “przed” śobą, — to zmiszczenie» tych 
wszystkich sił. i przyczyn, które sprowadzają 
na ludzkość potópy wojenne, to odrodzenie ży- 
cia narodu polskiego i życia wszystkich naro. 
tów na podstawach trwałego pokoju. Istata od- 
rodzenia Polski polega ua tym, że wstępuje o- 
Ra ną arenę międzynarodowa, jako czynnik te- 
go.nowegoj pokojowego współżycia narodów 
między sobą. . 

Polska zródzona w` straszjiwych mękach 
wojny pragnie zabezpieczyć pokój swemu na- 
rodowi, pragnie współpracować w walce o po- 
kój z tymi wszystkimi państwami świata, które 


Niedziełne posiedzenie Kraiowcei Rady. Na- 
rodowej miało szczególnie uroczysty charak- 
ter ze wzelędu na rocznicę ki sd manifesti 
Polskiego Komitetu Wyzwolenia Narodowego. 

Po otwarciu posiedzenia przez Prezydeńta 
Bieruta pierwsze przemówienie, gorąco oklas= 
kiwane i słuchane.ż uwagą i napięciem przez 
z |całą, iżbę, wygłosił wicepremier tow, Gomułka 
— Wiesław. 


Przemówienie wicepremiega tow. Gomińki- 
Wiesława zamieściliśmy oddzielnie. 

Mamiiestacie powtórzyły się pa zakończe- 
niu przemtówiemia wicepremiera Gomiulkt Scho 
dżacenu z mównicy tow, Wissławowi izba u- 
rządziła długotfrwalą pwacię, Burziiwym oklas 


kom nie ma końca nosłowie wsłałją ze 


swych miejsc, aby pogratułować mówcy, z Sa- 
„Niech żyje Rząd Jedności 


Bierut! 


li padają okrzyki: 
Narodowei! Niech żyje Prezydent 
Niech żyje wicepremier Gomidka! 

Prezydent Bierut udziela z kolei złosu pos. 
Obrączce (PPS) dla uzasadnienia ustawy 
ustanowieniw święta Odrodzenia Polski -— 22 
lipca. 

= Dzień 22 lipca — oświadczył niówca— 


0 


igst dniem pamiętnym nie tylko dlatego, że 


rozpoczął okres wyzwoletia ziem polskich 


spod okupacji, lecz również 
rzona została nowa władza wykonawcza, 


dlatego, że. stwo- 
wła 
dza mas pracwiących w kraju, która potrafiła 
nadać nowy kierunek Polsce. Dzień ten fest no 
czątkiem nowego. okresu historii polskiej. Jeśli 
jakakolwiek rocznica bylaby godna tego, 
być świętem polskiego, 
WSZY stkim 22 lipca. 

Mówca odczytuje projekt ustawy przyję- 
ty przez akłamacię. 

No USTAWA 
z dnia 22 lipca 1945 r. 
o ustanowieniu narodowezo Święta Odrodzenia 
_ Polski, $ 
Att. 1 Ś 


„ Gelem upamiętnienia po wsze czasy Odros 
dzenia Nicpodlezłegn 1 Demokratycznego Pań- 
stwa Polskiego — dzień 22 lipca, jaka dzień 
powstania sttwerennej władzy narodu polskie- 


aby 


narodu to przędę 


dążą do tego samego celu. Polityka pokoju 
międzynarodowego jest jedną z najbardziej cha 
yakterystycznych cech, które znamionują obl 
cze odradzonej Polski, Taki jest w najogólniej. 
szych zarysach nakreślony kierunek rozwojowy 
Polski odrodzonej dnia 22 lipca 1944 r, dia ta- 
kiej Polski warto pracować, o taką Polske war. 
to walczyć 1 dia takiej Poiski nateży zdobyć 
cały naród. 


Porozumienie osiągnięte w obozie de. 
morkacji polskiej, w rezultacie którego 
utworzony został Rząd Jedności Naro- 
dowej jest wielkim krokiem naprzód w 
rozwoju protest odrodzenia Polski. < 

Zjednoczone siły demokracji polskiej współ. 
nie wzięły na siebie to wielkie zadanie i tym 
łatwiej i szybciej przeptowadzą, im bardziej 
zespolą się ze sobą, 

Dzień 22 lipca 1944 r. przechodzi do historii 
Polski i zostanie zapisany na najpiękniejszych 
kartach, jako- symbol naszego odrodzenia na- 
radowego i jako symbol odrodzenia Polski. 
Dlatego dzień 22 lipca (94% r. wyrósł do go» 
dności święta narodowego, święta państwowe- 
moi każdą lego rocznica czczona i chchodzoną 
przez naród polski przypominać mu będzie nie 
tylko te wielkie chwile historyczne, kiedv Pol- 
ska zwalała ciężkie wieko okupacj! niemieckiej 
po 5-ciu latach walki | niewoli, ale każda Tocz- 
nica dnia 22 lipca 1044 r. mobilizować będzie 
cały naród i zagrzewć jego mieziomną wolę do 
wytężonej, codzieńnej pracy na rzecz odrodzo- 
nej Polski demokratycznej, 


Realizując te wielkie idee usymbolizowane 
datą 22 lipca 1944 r. zagwarantujemy siłę, wiel- 


gő. stanowić będzie Narodowe Święto Odrodze 
nia Polski. f 
Art. 2. 
Dzień 22 lipca jest wolnysod pracy. 
Art, 8. 

, Wykonanie niniejszej ustawy porucza: się 
Prezesowi Rady Ministrów i wszystkim Mini- 
stram, " g 
] Art, 4, 3 

Ustawa niniejsza wchodzi w życie z dniem 
22 lipca 1945 r. Równocześnie traci moc usta- 
wa z dnia 23 kwiętnia 1937 r. o Święcie niepod- 
legiości (Dz. Ust. Nr. 33, p. cz. 255). 

(—) Prezydent Krajowej Rady Narodów vej 

(—) Prezes Rady Ministrów « 

(©) Wszyscy ministrowie. ~ 

"Następnym punktem obrad była uchwała 

w sprawie amiestii. Uzasadniał ją, na zlecenie 
Prezydium KRN, członek Prezydium pos. tow. 
Roman Zambrowski. 


Przemówienie 
tow. Zambrowskiego 


Wysoka Izbo! 

Z polecenia Prezydium Krajowej Rady Ng 
rodowej mam zaszczyt przędstawić Wysokiej 
Izbie wniosek w sprawie amnestil w celu upa- 
Odrodzenia 
Połski i w celu zapamiętania faktu powstańia 
Rządu Jędności Narodowej. 


iwiętnienia dnia 22 lipca Święta 


Jeśli w rok po powstaniu PKWN możemy 
sprawę amnestii, to iest to najbar- 
dziej widornym znakiem wielkości rezultatów, 
osiągniętych przęz tw órcóWw. Maniiestu PKWN, 


stawiać 


Jest faktem, że drogę swą ód Bugu do 
Odry i Nissy, zapoczątkowaną rok temu, naszą 
młoda państwowość znaczyła nie tylko bola 
terska walką «żołnierza polskiego, ale i: walką 
wewnętrzną z reakcią polską. á 

Mpżemy jednak mówić o amnestii, bo dzie 
to chłopów polskich, dzieło” reformy rolnej, 
przeciw której walczyła reakcja polska jest 
doleonane i me ma takiej siły, któraby mogla 
odębrać chiiopom ziemię, scalić ją w jatyfun, 
dia | oddać obszaymikom. 

„ Możemy, wreszcie mówić «0 aminesti, bo 
Rzad Jedności Narodowej dokonał zjednocze= 
nia w Narodzie, bo pewne grupy polityczne w 


kość i niepodięg łość Ojczyznt, bezpieczeństwo 

jej granie, aa i rozkwit naszego gospodar- 
stwa narodowego, podniesiemy kulturę i naike 
na najwyższe poziomy, wniesiemy nasz wiei iki 
wkład w dzieło organizacji pokoju światowe- 
go, co pozwoli nam jako Polsce i jako narodo- 
wi zająć wysokie miejsce wśród wielkich 
państw i wielkich narodów świata. 


< Niemitknące owacie dia. 
tow. Gomułzl 


Schodzącemi z mównicy. wicepramierowi 
Władysławowi Gomułce izba urządza higo- 
trwałą owacje.: Burzliwym oklaskom nie ma 
końca. Posłowie. wychodzą z miejsc i gratiulują 
mówaty, Padają okrzyki niech żyje Rząd jednoś. 
ci Narodówzj! Niech żyje Prezydent Bierut! 
Niech żyje wicepremier Gomułka! Owacja trwa 
dłuższą chwilę, poczym prezydent Bierut adrie- 
la głosu ob. Obrączce, który uzasadnia projekt 
ustawy o święcie 22 Jincą. 

bla uzaszdnienią nstawy dotyczącej ustań Je 


wienia świXa w dniu 22 pca 1944 przemawiał 
poseł Obrączka. 


Dzień 22 lipca 1944 r. — oświadczył mów- 
ca — jest dniem pamiętnym mie tylko dlatego, 
że rozpoczął on okres wyzwolenia ziem pol- 
skich spod okupacji, ałe jest także dałem pa- 
mietcym dlatego, żę została utworzona rowa 
władza wykonawcza, władza mas pracujących 
w krajin która potrafile nie tylko sformułować 
postułaty narodu polskiego. mle także nadać 
kierunek Połsce, nowy kierunek państwowości, 
skupiia cały naród polski w obronie swoich haa 
seł w obranie swoich postulatów, potrafią zmo- 
biizować g0 do waiki o praweiziwą demokracje 
społeczną, jeżeś jakakolwiek, rocznica. byłaby 
godna tego, žeby być świętem naroślu polskie. 
O, to przede wszystkiem dzien 22 lipca. Ten 
dzień siał się początkiem wyzwolenia snod 
okupacji niemieckiej zewnętrzęgł i spod okus 
pacji sanacyjno<wewnętrzńej, Pozwolę sobię 
odczytać projekt ustawy n ustanowieniu swięta 
narodowego Polski, który W yaki izba uchwa- 
lić raczy: 


AO PZ R e O O Wp Zr AC W PA W POKI A aa E BA, ky A PE MOE GFP" 


Amnestia bedzie ogłoszona w ciągu 10 dni. 


Uchwała o ustanowieniu święta 22 lipca. — Przemówienie posła tow. Zambrowskiego 


narodzie, wahające się, a nawet zwalczające 
program PKWN i Rządu Tymczasowego, wstą- 
piły na drogę konstrukcyjnej pracy wraz z 
całym już obozem demokratycznym. ` 


Coraz więcej spośród tych, którzy dali 


się oszukać przez reakcyiną propagandę, któ- 


rzy dali się uwikłać w akcie przeciw odbitdo- 
wie Polski Demokratycznej rozńtinie już swój 
błąd i chce wrócić do twórczej pracy. Tym 
wszystkim umożliwihty powrót do radzin i war 
sztatów pracy, aby pracą dla Polski okupiti 
swój biąd. Ale stawiając sprawę amúéstji nie 
mamy złudzeń, że sztaby sanacyline reakcji 
rozsiane w „Polsce zaprzestaną waiki ze zied- 
noczonym obozem polskiej <domokrachi. 
Wiemy, że agentury Arciszewskiego i Bo- 
ra-Komorowskiefo, sowicie opłacane przez 
reakcię międzynaródową, nie przestanę szko- 
dzić sprawie odbudowy Polski odrodzonej. 
Tym nieuleczalnym awanturnikom sanacyjnym 
ożemy jedno powłedzieć: leśli oni zechcą 
ocenić aninestię jako słabość demokracii pol- 
skiej, tò znów doznala gorzkiego zawodu, łak 
jak już nieraz przedtem. 


kiego kyło 
entuzjastycznie przyłęte przez całą lżbę. Do 
wnioskodawcy pad- 
szedł wiceprezydent Krałlowej Rady Narotło= 
wej, prof, Stanisław Grabski, I gratujniąc Mu 
przemówienia, semdecznie uEcisnął dłofi, 


` 


stii zostaja ledno 
Brzmi oma na= 


Przemówienie posła Zanibrows 


i y > } 
schodzącego z mównicy 


Uchwale w sprawie nu 
glośnie przyjętą mzez. Radę, 
stępująco: 


Uchwała w. sprawie” amnestii 


Celem tbamiełnienia Świela Odrodze- 
nia Polski w rocznicę pawstania Polskie- 
go Komitetu, Wyżwołenia Narodowego, 0- 
raz faktu utworzenia Rzadu Jedności Nae 
rodowel: ; 

Kralowa Rada Narodowa wzywa Rząd 
do opracowania f uchwalenia w ciągu 10 
dni dekretu amnesty Mega w słosiinaky do 
sprawców i uczestników przestępstw. no- 
pełnionych przed dniem 22 lipca 1945 r, 


| 


ka 
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GŁOS ROBOTNICZY i 


Zza kulis intryg hitlerowskich 


Przemysł niemiecki przygotowuje „odwel” 


Bezpośrednio po straszliwej klęsce po- 
zniesionej przez Niemców pod Stalingradem, 
sztab hitlerowski i wielki kapitał niemiecki 
zdał sobie sprawe z bankructwa swoich 
płanów wojennych. Po krwawym pobojo- 
wisku pod Kurskiem, Orłem w 1943 r, kie- 
dy to Armia Czerwoną krwawo odparła, na 
wielką skalę zakrojoną, ofenzywę niemiec- 
ką, potem sama z kolei: przeszła do zwy- 
cięskiej ofenzywy ma szerokim froncie, jak 
bańki mydlane prysły ostatecznie wszelkie 
nadzieje niemieckich kół rządzących na 
wygranie wojnty. M 

Ale przekonanie co do nieodwracalnej 
już klęski Trzeciej Rzeszy w. woila obec- 
nej, pobudzio główną, kwaterę hitlerowską 
i kierowniczy sztab przemysłu I bankowó- 
ści miemieckiej do przygotowań do nowej 
wojny, w możliwie niedalekiej przyszłości. 


Tajna narada 


W zamku Hfbel w pobliżu m. Essen, re: 
zydencji jednego z natwiękizych polenta- 
tów miemieckiego przemygu zbrojeniowe: 
go, Kruppa on Boien-Hałbach, odbyła się 
w maju 1943 r, tajna komłereucja kierowni- 
ków niemieckiego przemyslu | banków. W 
konfórencji brali udziały przewodniczący 
rady dyrektorów wsrethpoiężnego w Nie- 
,mczech koncernu I. 6, Farbenindustrie — 
von Schnitzier, dyrektor jednego z najwię- 
ksżych banków miemieckicia „Reichskraedi- 
tanstait", Oito Fischer, przewodniczący za- 
rządu niemisekich „Ziednoszonych fabryk 


„łożysk kalkowych" „der Vereinigten Ku- 


gellageriabriken', — wom Hallensleben, 
wtaścicieł jednego z największych w Niem. 
czech zakładów budowy maszyn, Otto 
Pitzsch, znany potentat bankowy z Kolonii, 
baron vón Schroeder, jeden z tych, którzy 
wprowadzili Hitlera ma. tron- kanclerski 
Trzeciej Rzeszy, no j, rzecz oczywista, go- 
spodarz zamku — Krupp von Bolen Hal- 
bach, którego nazwisko jest synonimem 
niemieckiego przemysłu zbrojeniowego, 
„Krag uczestników konferencii na zamku 
Hügel był, jak widzimy, bardzo wąski ale 
byli to niekoronowani władcy Niemiec Ze- 
brali się; by, omówić plany na przyszłość, 
w przewidywaniu nięuniknionej już wów- 
rez Niemiec. i 
zeżć rozmów, prowėdzonych na zamku 
Hügel nie byża A adeis e ea uczestnicy 
jat nię rozgłaszali tajemnicy przyjętych na 
eeh WURR tym nie mniej istota 

„Uchwał utała się wkrótce znana 
granicą. z 

Zresztą, posunięcia rządu hitlerowskie- 
go i głównej hitlerówskiei kwatery wojen- 
naj, goczynione wkrótce po konferencji w 
rezydencji Kruppą rzucają dostateczne 
światło na plany miemiechie. 

Główny cel, jaki postawili sobie goście 
Kruppa, było ukrycie wohec opinii świato- 
wej więzów łączących przemysi i banko- 
wość niemiecką z Hitlerem i partią hitie- 
rowską, z miemiecką główną kwaterą wo: 
jemną. Xrupp i jego możni goście pragnęli 
odciążyć siebie i przemysl niemiecki w ogé- 
le od zarzutu współuczestnictwa w podże- 
ganiu do wojny, prowądzeniu jej, chcieli 
odźegnać się od oskarżenia o zbrodnię 
wywołania wojny, o zbrodnie dokonane w 
czasie wojny. i 


Maskarada 


»niezależności‘‘ 


W wyniku konferencji na zamku Higel 
tząd miemieski opublikował w drugiej po- 
łowie 1943 roku dekrety, których celem by- 
ło wprowadzić w błąd opinię publiczną za- 
granieą co do istotnego charakteru związ- 
ków łączących przemysł | banki niemiec- 
kie x hitleryzmem. Pierwszy z dekretów. 
zmosił bezpośrednią kontrolę państwową w 
stosunku do największych firm przemysło: 
wych w Rzeszy, takich jak Krupp, Hapag 
(Hambursko-Amerykańska linia okrętowa), 
oraz wielu innych, stwarzając pozory ich 
„miezależności” w stosunku dó władz hit 
lerowskich. Drugi dekret zabraniał funkcjo- 
nariuszom partii hitlerowskiej prowadzić 
jakiekotwiek interesy z prywałnymi fir- 


mami 

Tak, pod pozorem walki z korupcją 
wśród urzędników partyjnych NSDAP, wiel, 
ki kapitał niemiecki zyskiwał wobes zagra- 
nicy rzekomę „niezależność” od partli hit- 
lerowskiej i reżymu hitlerowskiego. 

Nie koniec na tym. 

Wkrótce po konferencji w rezydencji 
Kruppa, w tymże r. [943 jeden z jej najwy- 
bitniejszych uczestników, „krół' przemy» 
słu chemicznego, przewodniczacy rady dy- 
rektorów 1. G, Farben Indusirie baren Ge 
org von Schnitzler „ucieka” z Rzeszy wła. 
snym luksusowym «ssmolotem do Madrylu. 
Po wylądowaniu, oświadcza, że uciekł, o- 


` 


Bawiaigi się ze strony gestapo aresztowa- 
nia, ` 

Inscenizacja- barona von Schnitzlera nie 
udała. się; zapomniał bowiem w swej fan- 
tastycznej opowieści a swoich rzekomych 
sporach z hitlerowcami dodać pewnego do- 
své pikantnego szczegółu. Rzecz w tym, że 
zięcjęm barona von Schnitzlera był wybit. 
nv gestapowiec, jeden ze świty Himmlera 
— Herbert Schalz. 

Kłe choć gra się. nie udała, baron ven 
Schnitzler spęcził w Hiszpanii i Portugali 
czas nie na próżno, Spotkał się w Lisabo- 
nie z przedaiawicielarai anglo-merykań- 
skich kół przemysłowych, których zapew- 
mł, że niemieckie koła przemyslowe „nie 
zgodzają się” z polilką Hitlera, a nawet, 
rzekomo występują przeciwko tej polityce. 

Nastepnym aktem koniedyjki, wkartowa: 
nej przez Wielki kapitał niemiecki i gene- 


Rewelacyjne dokumenty 


według informacji amerykańskiej agen- 
cji prasowej Associąjed Press, w ręce 
przewodniczącego  podkoimisji dla spraw 
mobilizacji przemysłu senatu Stanów Zjed- 
moczonych Killhore's, w czasie pobytu jego 
w Niemczech, wpadły tajne dokumenty nie- 
mieckie, rzucające suop światła na rzeczy- 
wiste plany niemieckich kapitalistów, | 
` Dokumenty, którę wpadły w ręce Kiliho- 
re'a, są to szczegółowe plany ponownego 
tajnego uzbrojenia Niemiec f fiaansowania 
podziemnego ruchu hitierowskiego. Kilinore 
cytuje jeden z dokumentów. Czytamy w nim 
takie oświadczenie wygłoszone ma, długo 
przed kapitulacją Niemiec ma pewnej taj- 
nej konferencji przemysłowców niemiec- 
kich przeż Obergruppentukrera S$, dyrek- 
tora firmy „Chermandorf* und Schonberg" 
D-ra Scholda. , R 

„Niemieccy przemysłowcy winni zrozu- 
mieć, że wojne nie może być Wyyraru, ni 


powinni podjąć kroki, celeri przygotowa- 


rałicję hitlerowską, było rzekomo „zerwa- 
nie* Hialmera  Schachła, — finansowego 
dyrekiora Niemiec — z hitlerowcami. Na 
przełomie 1943-44 — Schacht udał się do 
„neutraliej' Szwajcarji. Z eleganckiej willi, 
w okolicach Zurichu, prowadzi Schacht 
konszachty z przedstawicielami pewnych 
kół kapitału anglelskiego i smerykańskiego 
co do przyszłej powojennej. współpracy 
między” przemysłem niemieckim a anglo- 
amerykańskimi firmami gospodarczymi. 
Ten sam cel — kontakt ze sferami gos- 
podarczymi aliantów mają powołane także 
do życia organizacje, jak. „Reichverhand 
der deutschen Industrie" (Związek prze- 
mysiu niemieckiego"), „Verslnigie Arbelts- 
gebtrverbande” (,Zjednoczone. związki pra- 
codawców 'j), „Witrschaft politische Ge- 
seisshały' („Stowarzyszenie ekonomiczno- 
polityczne ') oraz braqżowe związki prze- 
mysłowe. : 


. 


nia się do powojennej działólności handlo- 
wei, Każdy przemysłowiec: winien ustalić 
kontakt i związki z firmami zagranicznymi, 
ale powinpo to kyć zrobione. w prywatnym 
zakresie, ażeby nie budzić podejrzeń”. 


W innym z cytowanych przez Killnore'a 
dokumentów hitlerowscy menerzy nawołu- 
ja wprost niemieckich przemysłowców „A- 
by przygotowali się do  linańzowania 
NSDA?P, która zmuszona będzie zejść w po- 
dziemia”. è ` 


Z dokumentów, które wpadiy w ręce 
Killhore a wynika dalsi; że rząd hitisrow: 
ski przed kapitulacją: Niemiec przekazał 
przemysłowcom niemieckim poważne kwo- 
ty pieniężne, wl tym celu, aby przemyśsło- 
Woy niemieccy rozmieściii je w różąych 
krajach i .stwórzyji w tych krajach tajne 
laboratoria i biura badawcze, kiórych za- 
‘Sanie Byłoby konntruotrenie nowych ro- 
dzajów broni. ; 


: Przygotowania „rewanżu“ 


Na innej tajnej naradzie przywódców 
hitlerowskich-z królami przemysiu nie- 
misckiego odbytej 10 sierpnia 174 r w 
Strassburgu (Francja) w hotelt- „Reis 
Haus”, na której między innymi byli przed- 
stawiciele firm Kruppa, Rechlinga, Messer- 
schmidta, „Rheinmetall”, „Bussino”, Volks- 
wageń* i in, jak również przedstawiciele 
ministerstwa marynarki Rzeszy i minister- 
stwa uzbrojenia, ustalono metody przenika. 
nià kapitain niemieckiego do firm zagrani-/ 
cznych m. in. przy pomocy umów patento- 
wych. 

Tak np., według tych samych patentów, 
produkują stal nierdzewną Krupp i ame- 
rykańskie flrmy „Chemical Fondation Cont- 
pamy', „United  Slatesteel Corporation" i 
szereg innych, Przykładów podobnej 
nwspólnoty” patentowej łączącej firmy nie- 
mieckie z amerykańskimi, hiszpańskimi itp, 
możnaby przytoczyć wiele, 

* Rzecz prosta firmy niemieckie wyko- 
rzystały i inne sposoby powiązania z- fir- 
mami zagranicznymi. Szczególnie szeroko 
niemieccy przemysłowcy i bankierzy wy* 
korzystali w tym celu kraje rzekomo 
„Aeutralne”, pośrednictwo banków szwaj- 


carskich "jak np: „Baseler Handelsbank”, 
„Schweizerische Kreditanstalt" oraz oczy- 
wista, banków hiszpańskich. 

Wszystkie te przygotowania niemieckie 
sztab generalny i niemieccy przentyslowcy 
przeprowadzają w tym celu, aby w. możliwie 
krótkim czasie doprowadzić do odrodzenia po- 
tegi swojego przemysłu — tej podstawy impe- 
rializmu niemieckiego. 

Generalicia niemiecką į przemysłowcy nie- 
mieccy żywią nadzieję, że uda się im skłócić 
narody, anzłosaskie z ZSRR i pod pretekstem 
pochodu krzyżowego przeciwko Związkowi 
Radzieckiemu uzbroić ponownie Niemcy, wziać 
rewanż za poniesiona klęskę, rzucając ponow- 
nie narody świata w otchłań straszliwej wol- 
ny. 3 

Przygółowane wyżel plany przemysłowcy 
niemieccy usilńią obecnie realizować. Ostatnia 
wielu niemieckich fabrykantów, których przed- 
siębiorstwa znajdują się w amzielskiej i amic- 
rykańskiej strefie okubacii usiłuje nawiązać 
koutakt i „współpracować" z  sojuszniczynmił 
władzami okupacyjnymi. Celem zabiegów iit 
mieckich jest chęć utrzymania w stanie niera- 
ruszonym niemieckiego potencialu przemysło- 
wezo.f tyn samym wojeniego. 


Memorandum Hugenberga 


Ciękawe światło na plany niemieckie w tej 
sprawie rzuca memorandum, opublikowane o- 
becnie w Niemczech przez iednego z. naistar- 
szych heroldów imperializmu niemieckiego Al- 
freda Hugenberga, byłego przywódcy. stroi- 
nictwą niemiecko-národowych (Deutsch. Natio- 
nale), ieducgo z tych przywódców reakcji nie- 
mieckiei. którzy forowali drogę do władzy 
Hiderówi. W memorąndtm tym Hugenberg i- 
siłuje skaptować anglo-amerykańskie władzę 
okupacyjne dla planów miemieckich przemy» 
słowców? | 


W tym samym kierunku starają się oddzia- 
ływać i inni znani reakcioniści niemieccy tacy 
ludzie, jak były premier niemiecki Bruening, 
„opozyżyjny” Mitlerowiec Strasser, Karol Spie- 
ker I inni. y 

Rzecz charaktęrystyczna, że Jeden z przy- 
wódców reakcji Nieniieckież Karol Sniecker, 
iak podale prasa zagraniczna, nawiązał stycz= 
ność ze znajdułacymi sią ua emigracji reskcjo= 
nistami polskimi i do spólki z uimi opracował 
pan wspólnego miemiecko-polskiezo pochodu 
przeciw ZSRR. 
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Zjazd pisarzy chłopskich 


W dniach 3, 4 i 5 sierpnia br odbędzie 
5 
šle pierwszy zjazd pisarzy ! działaczy 


Delegaci z terenu województwa łódzkie 
go zarejestrują się w dmu 2 sierpnia br 


chłopskich zwołany przez Zarząd Główny |w godz. i6 — 18 w biurze Zarządu Woje- 


Zwiąku Samopomocy Chłopskiej do War- 
szawy. s 

Obrady odbywać się będą w „Domu 
Żołnierza” przy ul. Szucha i poświęcone 
będą najbardzigi aklyalinym zagadnieńiom 
kalutrf waż 


wbdzkiegp Związku Samopomocy Chłop- 
skiej, ul. Narutowicza 59, skąd pastępnego 
dnia nastąpi wyjazd do Warszawy, 
Uczestnicy na czas trwenia zjazdu o- 
trzymają w Warszawie bezpłatne wyży- 
wiernie | zakwaterowanie s 


„Dyrektywa* 


ta. do Komendanta | 
płk. „Sławbora” i podpisana przez komenda 


>, O czym Świadczą te fakty? 


ara 


cami a przywódcami AK itzw. rządem „ig 


US 


gen. Okulickie 


Dyrektywa: kierownictwa AK i „del 
ry“ datowana 22 marca 1945 roku, adreęsóy 
okręgu zachodhiegć 
AK, generała Okulickiezą, i znaleziona w/g 
gie aresztowania przy nim glosi: „ZWYĆ 
ZSRR nad Niemcami bedzie nie tylko nki 
pieczeństwem dla interesów angielskich 
pie, ale cała Europa będzie mim pri 
Uwzyłędałałgc swoje własne interesy w | 
pie, Anglia będzie zmuszona do mobilizacjł 
w Europie przeciw ZSRR. jest rzeczą la 
że my zajmiemy czołowy miejsce w tym 
pejskiin bloku antyradzieckim. Jest taki 
czą niemożliwą wyobrazić sobie istnienie 
go bloku bez udziału: Niemiec". 

W dyrektywie generala pe 
mulowanue zostaly otwarcie te plany, 
rych zmierzały emigracyjne. „rządy” | 
wiczów, Arciszewskich. Przecież jedyn 
ką, na którą ci panawie stawiali cały 
Londynie była stawka na skłócenie . 
anglosaskich ze Związkiem Radzieckim, 
ka na „trzecią' *wojnę, wolne antysowieć 
dla tej wojny musieli się sprzymierzyśw Ni 
cami — śmiertelnymi. wrogami. naro 
go, że ta wojna musiałaby meuni 
ciągnąć za sobą nową niewolę dla Po 
cóż to obchodzi „patriotów“ spod znak 
kiewicza i Sosńikowskiego, iitytuła: 
szarników i kartelowców., dla których | 
demokratyczjia, Która oddała. „chamomi 
fokwarki, która oddała w ręce narod 
bryki jest wrogiem największym, ha 
niedawistnyT. st, 


Knowania międzynar 

b BERS MES 

dowej kiiki 
| Świadczą one o tym, że fmperjal 
mieccy nié wyrzekli się swoich Zbrod 
planów wojestrych, że Niemcy liczą przy 
aa pomoc reakcji międzynarodowej, w tę 
bje i polskiej, Świadczą:one 0 tym 
takiej podłości, takiej zdrady imere 
pospolitei, na którą nie poszłaby 
akcia połska. w. 
I chociaż autysowieckie roienią 0 
ciej" wojnie, jakie smie reakcyina klika. 
rialistów niemieckich należy złożyć 
między bajki, ta między czcze pobożne 
nia tych planów, byloby zbrodnią lekggi 
plany niemieckie, ne | 
Kung niemieckiego imperializmu 
garnię niemieckich. planów M dzą | 
mys} niemiecki — należy: zlikwidować 
tecznig. . TAr- 
Niemiecki przemysł zbroieniov A 
mini w gruncie rzeczy cały niemal wielki 
dni przemys! niemiecki, iego laboratoria 
biura hadawcze, przeznaczeniem któryć 
wynaidywanie nowych Środków 4 m 
mordu — należy zdemontować i przekaą 
ko odszkodowanie, tym krajom, kióre 
ły wsłastek wojny, w tel liczbie Pols 
straty, wywolane okupacją miemieck 
brzymie. EE 

= Pozornie „lojalnych“ przemysło 
mieckich, którzy są w istocie gión 
cami i organizatorami morderczy 

przedsiębranych przez Rzeszę W 

njego stulecie, należy postawić przed 
karać fako zbrodniarzy wojennych. Nati 
bić do końca całą redkcię niemiecką, kt 
ła i jest inspiratorem ideologiem i orga 
rem woieu prowadzonych przez Nien 
Należy przypuszczać. że šprai 
wa oslatecznego ayypalenia niemiec 
ska wojen zaimuje Gziś umysły wi 
żów Stanu, obraduniących obecnie 
mie. Można nie watpić, że postanoń 
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by odrodzenia imnerializmu nien 
bliższej i dałszej przyszłości. = 
Ale sa sprawy, które dotyczą 
Są ło zdradzieckie spiski F konsz 
radzimiej reakcji w kraju i na em 
śmiertelnymi wrogami Polski — z 
Spiskom rexkcii polskiej z Nie 
Rzeczyposnolitej położyć kres m 
musi całe mas społeczeństwo. 
fasto rzucoge z tryby A 
meata — ,„reskęłę polską należy wy! 4 
rzeniami z rzeczywistości polskiej! w 
zrealizowane przez sam naród. dest i] 
nie sprawa tegn czy. innego stroniiatwj 
niczego czy demokratycziego, jest i0 
żywatna dla całego naszego 
sprawa bezpieczeństwa Palnki, Je 
pókołu, w którym hasz naród pra 
s « 


"m 


"> 
szęgł 
wył 


życia partii 

porządkować kartoteki 
— 1 ewidencje! 
pea przyszłości, bo w pierw- 
"dmiach pażdziernika, odbędzie się 
d partyjny, który poprzedzą konieren- 
wojewódzkie, miejskie, powiatowe. Ca- 


as za organizacja partyjna musi starannie 
ować się zarówno do zjazdu jak i 


zasadniczych, wymagających 
fzględnego uporządkowania jest kwe 
jś okladnej ewidencji członków naszej 
a DR l 
Zg to jest.gprawa obchodząca wyłącznie 
owiednie wydziały personalne? | 

pozy Wiście, że nie. Wszyscy członkowie 
i winni zrozumieć, że wydział perso- 
y Wojewódzki iego Komitetu wtedy tylko 


base ‘bedzie dokładną ewidencję, gdy 
sdność ta w pełni będzie realizowana 
|: stach powiatowych, miejskich i 
iicowych, gdy będzie przestrzegana 
Z komórkę partyjną . 
i f ek sposób można to osiągnąć, na co 
isse | uwagęt Przede wszystkim należy 
Birzegać zasady, że każdy członek partii 
pat ować w ewidencji jednej tylko ko- 
M, związanej z miejscem jego pracy, 
yły się mp. wypadki, że towarzysze 
7 w Widzewskiej Manufakturze na- 
dwóch komórek jednocześnie: do 
fabrycznej i do komórki . Chojny, 
zkali. Przypominam sobie nawst 
ek: Towarzysz z Aleksandrowa, 
04 my w fabryce, nie wiedział nawet, 
eje komórka na terenie jego pracy 
zy to również o aktywności tej ko- 
N ie należy. jednak myśleć, że nie po- 
tereno- 
i i przycho- 
a posiedzenia, brač udział w dyskusji, 
charakerze czionka komórki, 
— zajmiemy się innym zagadnie- 


powinien uporządkować swoje spra- 
encyjne towarzysz, który zmienił 
pe ptacy izostal przeniesiony z jednej 
tic do drugiej lub z jednego powiafu 

giego, Np. towarzysz H, z Kutna pra- 
ew Łodzi, Rzecz jasna, że przę* 
F6 członkiem organizacji partyjnej w 
a zgłasza się do organizacji partyj- 
dzi, przedstawiając skierowanie wy- 
ę przez jego poprzednią organiza- 
ą. Karta ewidencyjna tego towa- 


3 i GŁOS ROBOTNICZY 


W firmie S. Weigt 


Przed wyborami do Rad Zakła 


Nr 35 


owych 


Jak ustalone listę kandydatów, — Rzeczowa dyskusja na zebraniu przedwykorczym 


Metalowcy są to ludzia uświadomieni i | plałego i do wyborów idziemy jednolicie, innymi wywiązuje się dyskusja, nieraz go- 


żywo interesujący się sprawami społeczny- 
mi. Dlatego na zapowiedziane zebranie 
przedwyborcze stawili się wsżyscy, jak 
jeden: dziś odbędzie się zatwierdzenie wy: | 
suniętych /karuydatów na. członków przy- 
szłej Rady Zakładowej. 

Listę kandydatów opracowano na wspól- 
nym posiedzeńu komórek partyjnych PPS 
i PPR, oraz delegatów ogółu bezpartyjnych 
robotników fabryki. 

Każda kandydatura była bardzo dókład- 
mie badane. Trzy godziny trwało posiedze- 
nie, nim ustalono pełną lisie. 

Za chwilę będzie ona poddane ogólnej 
dyskusji, Przedtam kilku mówców zwraca 
się z krótkimi przemówieniami do zebia- 
nych. . 

— Rząd Jedności Narodowej — mówi 
tow. Wróblewski, to rezultat zjednoczenia 
całego narodu. Winniśmy krzepić tę jed- 
ność na wszystkich naszych placówkach. 


by doć wyraz i naxzęgo, ickotniczego zje- 
dnoczenńia dla dobra państwa. 

Po przedstawicielu PPR zabiera RR to- 
warzysz z PPS — Zawieja: 

— W całym kraju nasze partie — PPR 1 
PPS. łączą swe wysilki. I na terenie fabry- 
cznym połączyliśmy: je, zapraszając do pra- 
cy każdego, komu dobro kraju leży na ser- 
cu. Tak trzeba. Naród polski musi być 
zwarty. Niemcy powalent na kolana będą, 
jeszcze nieraz usiłowali powstaś, by znów 
razié ste na mas, Aby mie powtórzyła się 
hisioria, musimy zbydewać Folskę silną, 
nie tylko militarnie, ale silną i wewnętrzną 
jednością, jednością ze wszystkimi naroda- 
mi słowiańskimi, a ze Związkiem Radziec- 
kim przede wszystkim, jako z nałbliższym 
i najsilniejszym sąsiadem. 
| Rozpoczyna się odczytywanie nazwisk 
poszczególnych kandydatów. Niektóre naz- 
wiska przechodzą "bez 


Adwokaci śląscy nie 


pobieraią honorarium 


za udział w postępowaniu rehabilitacyjnym 


Tymczasowy Zarząd Izby Adwokackiej 
w Katowicach powziął uchwałę, ustalającą 
zasady udziału „adwokatów w postępowaniu 
rehabilitacyjnym, który nastąpić może tyl- 
ko pod warunkiem uzyskania aprobaty Ra- 
dy Adwokackiej. Za udział w postępowaniu 
rehabilitacyjnym nie wolno adwokatowi w 
żaćnym wypadku pobierać jakiegokolwiek 
honorarium. Rada Adwokacka natomiast, 
udzielając aprobaty, fhoże określić i pobrać 
zamiast honorarium opłatę, którą przezna- 


czy na cele społeczne (Fundusz Odbudowy 
Stolicy, pomoc dla więżniów politycznych — 
|ofiar regimu hitlerowskiego, pomoc dla re- 
patriantów itp. 

Obowiązek uzyskania aprobaty Rady A- 
dwokackiej rozciąga się także na sprawy 
przyjęte przez adwokatów przed wydaniem 
niniejszej uchwały.  zzelkie jakiekolwiek 
naruszenie przez uchwalonych 
wyżej zasad spowoduje Pop DA 
dyscyplinarną. 


adwokata 


Zrzeszenie: prawników-demoktatów 


Oddział łódzki Zrzeszenia Prawników De- 
mokratów wykazuje ostatnio ożywioną dzia- 
łalność. Zebranie organizacyjne odbyło się w 
gronie nuaiwybitnieljszych przedstawicieli są- 
downictwa, prokuratury, adwokatury oraz ad- 
ministracii=i to zarówno ze sier woiskowych, 
jak i cywilnych, 

Referat programowy wygłosił ob. ady. 
Jerzy Dobrowolski, Sekretarz Generalny Zarzą 


i drogą organizacyjną powinna być|du Głównego w Warszawie. Pa referacie wy- 


jane Komitetowi: Wojewódzkiemu w|wiązała się ożywiona dyskusja, w której pad- 


Mi chcemy, żeby nasza partia była 
7 usimy przestrzegać porządku. 
anie ewideńcji, to pierwszy nasz 
Jogi w, obliczu Zjazdu Partyjnego. 
A. Sztok, 
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czniu dziesięć cystern by- 
gnicie jednocześnie. Warsztaty 
pchane. Rozważano, czy Czę- 
nie przerzucić na kollektywy 
„ Wygodne czyjeś powiedze= | 
l asnymi środkami dowództwa“ 
jwało tu i fèm po dokach. Wy- 
no „ję ż uśmiechem trochę chwa- 
oche zakłopotany m, jak zwy- 
chać sie ludzie zmuszeni do 
wania swych ułomności. 
| naradzie w zakresie produkcji 
JM oświadczył, że połowę statków 
|: bezwzględnie przeprowadzić do 
| doków. Nie można nakazać lu- 
pracy przez dobe, a niedałeko się 
e na godzinach nadl iczbowych. 
nierowie zamieniali Spojrzęnia, 
m 088 no, przyżnał się -wresz- 
pytejctor utkwił wzrok w suficie 
Ł zóstygła mu w naprężeniu, jak- 
flużo kósztowało wysłuchanie: Nej 
;bca, I nagle zaczał krzyczeć: 
lii wsten spósób mówią na- 
ymer to w takiti razie staje 
skim czemu w warsztatach. 
Wowy nastrój. 
anae przeciąć 


U 
p 
M 


fnita 
ASE 


, Należ toby ca- | 


" 


kreślono domiosiość iak najszerszej wspólnra- 
cy ogółu prawników przy dziele odbudowy 
Państwa i ugruntowania praworządności demò 
kratycznej. z 

Do zarządu powołani zostali: adw. Jarosz, 
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„Derbent 


Przekład Zofii Petersomej 


Nejman wziął się bod boki i zmru- 
żył oczy ż chłodną złością: 

— Złożę raport, Ja mam dane cy- 
frowe! — huknał w odpowiedzi, — Ro- 
bić mitingi cudzym kosztem to bardzo 
łatwo. 0 ° i 

Krzyczeli na siebie z takim gnie- 
wem, iż mogłoby się zdawać, że ci lu- 
dzie nienawidzą się Z głebi duszy, ale 
Basow wiedział, że za chwilę umówią 
się i wyjdą do korytarza na papierosa: 
Pomyślał o Musi. Będzie czekała na 
niego przez całą noc i nasłuchiwała, czy 
za oknem ktoś nie idzie. Chwilę wy- 
czekał i huknął tak głośno, że wszyscy 
odwrócili się w jego stronę: 

ı — Według mnie trzeba robotę naci- 
snąć! Zmibilizówać całą załogę i koniec! 
Nie ma o czym tyle gadać! 

Nejm”n przestał wpatrywać się w o0- 
gień i usiadł. Inżynierowie zaczęli mô- 
wić wszyscy naraz. Brygadier Woron, 
ranny: przy wybuchu kotła, z trudem 
odwrócił się na krześle i uśmięchnął się 
do Basowa. Po skończonym zebraniu 
Nejman zatrzyizł go w drz wiach. 

— Możesz pizenocywać u mnie w ga 


adw. Kitzmau, Prezes Sadu Wojsk. Hochberg, 
sędzia Kwaśniak, adw. Mamrot i mèr. sapa: 
Do sądu wybrani zostali: prok. S. N, Sie- 
| wierski, prok- S.N. Kurow ski, prok., Sadu Spec: 
Korytkowski, prok. S. O. Kozi owski i adw. 
sieński, j 
Kowisię Rewiżyiną stanowią: dyr. T. Z. P. 
Rakpwer. Pod Wyższ. Szkoły Olic. Milicii dr. 
Merz, prok. S: O. Osuchowski. adw. 
adw. Cieniniewski. 
* W dniu 35 lipca ti. we środę,o godz. 18,30 


Ja- 
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w sali Sądu Okręgowego odbędzie się pierwszy 
z cyklu — wieczór dyskusyjny z referatem ob. 
Prezesa Sadu Apel. 
| „Reforma Sadownictwa”. 


K Rudnickiego nà temat 
Liezny udział wszyst 
kich prawników pożądany. i 


sprzeciwów, nad. 


rąca, « 
„ — Osiński Jant — pada nazwisko, — Kto 
przeciw, proszę podnieść rękę. 

— W kwestii formalnej, towarzyszu! — 
zwraca się do przewodniczącego jeden z 
zebranych, ob. Golicki, — Wnoszę o głoso: 
wanie nie w ten sposób — „kło przeciw“, 
a „sto za”. Tak będzie lepiej, 

€ Wniosek zostaje przyjęty. 

— A więc kto za?” 

Wszystkie ręce podnoszą,śię do góry. 

— Polk Rafał! 4 

Tego też bez sprzeciw” zatwierdzają, 
Obaj znani w fabryce i poważni Jeden gi: 
ser, drugi ślusarz, 

— Kogo proponujecie, towarzysze? 

Kilkanaście głosów wykrzykuje: 

"— Kuśl Sobierajski! Pakulski! _ 
rek! . 
— Nie ma więcej kandydatur? Wiec gło- 


Owcza- 


sujemy, 

Już teraz nie ma sprzeciwów i wszyscy 
przechodzą jednogiośnie, 

Tak się złożyło, że wśród kandydatów 
widnieje trzech pspesowców, trzech pepe- 


rowców i trzech bezpartyjnych. 

— Kandydatów już zatwierdziliśmy 
„| przemawia potem ob. Prośniax — stolarz. 
Ja chcę zwrócić się do towarzyszy z Na- 
szych partyj, znaczy się z PPR i PPS, a tak- 
że ze Związku:.Rada Zakładowa, to my sa- 
mi, roboinicy, jeszcze mało oświeceni £ 
rządzenia niezwyczajni. Wy wszyscy, towa- 
rzysze, nam pomagajcie, uczcie nas. Żeby 
ta nasza Rada rzeczywiście władzę miała | 
żeby z pożytkiśm dla ogółu pracowała. 

— O to się nie bójcis — odpowiada tow. 
Zawieja. — Nie tylko partie i Związek, ale 
i sam Rząd nasz stoi 1a Rzdami Zakładowy- 
mi i będzie się starał zwiększyć ich auto.» 
ytet! Rząd czyni i orynię: bedrie wysikt, 
by wszystko szło na lepsze. 


— Trudno nam dzisi iaj, ale od nikogo za 
to nie zależymy. Nie rządzi nami obcy ka- 
pifał, jak dawniej. Możnaby go wpuścić 
dła chwilowej poprawy, als bylibyśmy 
znów w niewoli ekonomicznej i znów pra- 
ca naszych rąk byłaby ceniona na„grosze. 
Lepiej trochę pocierpieć leraz, lecz mieć 
pewność, że nasze życie, nasz byt, będzie 
się ciggle poprawiał. 

W odsowiedzi rozlegają się huczne 
oklaski i okrzyki: — Prawde! — Racjal 
Nie chcemy mieć fabrykantów na karku! © 

Ktoś imtonuje „Czerwony Sztandar” i ca- 
ła sala podckwytuje. 

w.My nowe życie stworzym sami 
i nowy zaprowadzim ład,” 
S. Klimozale, 


PORZE ET aee CZEK Z RE TZ R O e O T D 


binecie, — rzekł z przesadną uprzej- 
mością — sa dwie kanapy. `j 
Basow kiwnął głową i odwzócił się 
od niego. Ciągnęło go do domu, Na 
przystaniach w chwiejnym świetle a 
tarń poruszały się czarne postacie, pò- 
pedzane syrenami autokarów. Podczas 
schodzenia dot maszynowni  tankowca 
zobaczył podniesione ku sobie zakurzo- 
ne twarze monterów, patrzicych na nie- 
go zdołu. 
« — Wygląda, jakbyśmy tu mieli po- 
być dłużej, co? — zawołał brygadier. 
Przypadł do 
głośno łykał wodę. 
sie od niej, rozmaz 
mrugnął na Basowa. 
— Owszem, pobędzierny dłużej, — 
odparł mechanik spokojnie. 


Nad ranem poszedł do gabinetu Nej- 
mana. Było tu chłodno. Do siniejące- 
go okna stukała gałazka akacji.  Poło- 
Żył sie,na kanapie i przed zaśnięciem 
pomyślał króciutko o Musi. Wiatr hu- 
czał w kominach; a tramwaje ruszyły 
już z z zajezdni. Mysia pewno nie spała 
! tej nocy. i 

Zobaczy ja nazajutrz wieczorem, 
powróciwszy z dyżuru, Splotła mu pal- 
ce styłu na głowie. ukłuła sis o jego 
miec lma brodę ht wy bichneła śmie- 
chem. Niepodobielsiwem było, żebyj 


wiszącego czajnika i 
Wreszcię oderwał 
ał pot po twarzy i 


się na niego miała gńiewać. 

— Zadzwoniłam do Nejmana i do- 
wiedziałam się, że zostałeś tam na noc, 
— rzekła. — Wiesz; ten, człowiek mnie 
rozzłościł, 

Badawczo popatrzyła na jego ręce o 
paznokciąch czarnych od mazutu, zmar- 
szczyła brwi i zamyśŚliła się na chwilę. 

— Zapytała, czy na długo cię tam 
zatrzymają, a: Nojman zaśmiał się: — 
e ją, bedzie trzeba, dopóty przesie- 

— Rzuciłam telefón i dałabym mu 
chętnie po mordzie, żeby wiedział... 
Od napływu*krwi twarz jej trobila się się | 
ciemna, mroczna i zła, — On “ebie nie 
lubi, — ciągnęła — nikt ciebie tam za 
coś nie lubi... A może boją się ciebie? 
Nie mogę tego rozgryźć. Zdaje mi się, 
Sasza, Że ty nigdy nie będziesz miał po- 
wodzehia, Szczęście — tak, ale tó co 
innego. Może nawet i w tej chwili je- 
steś szczęśliwy? Zatykają tobą dziury, 


a ty mówisz, że to mobi ilizacja i jesteś / ~ 


zadowolony. Jest w tym coś krzyw- 
dzącego i tak żałosnego, że chciałoby się 


płakać. Nie gniewaj się.. 

Rzeczywiście miał. Sy w oczach i 
do bólu Ściskała mu rękę BOŻA 
nie mógł znaleźć. odpowiedzi; Jak to 


już bywało, że słowa-iej wydawały mu 
się często dziwne i pczbawione sensu. 
' AGOG/ NZ 


í 
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Wydawnictwa Spółdziel- 
ni Książka“ 


Spółdzielnia wydawnicza „Książka” pow- 
stala jako Towarzystwo Wydawnicze w fo- 
ka 1919; po- 
puaryzuiące ideo marksistowskie. Na sku- 
lek prześladowań ze strony władz, wydaw- 


Wydawano wówczas ksiażii 

PW P, Henryk Kawecki — szef „defensy- 
Wy“ za rządów przedwrześniowych, pol- 
ski Fówuche. wozpoczął swoją karierę jesz- 
nictwo zostało w roku 1929 zlikwidowane |cze w 1921 r. na terenie tzw. Litwy Środ- 
i wznowiło swą działamość dopiero w dwa|kowej. Był później szefem policji politycz- 
nej w Wilnie, w grudniu 1922 r. przeszedł 
na stanowisko szefa polich politycznej na 
teren całego państwa, Obejmuie następnie 
stanowisko zastępty raczelnika wydziału 
bęzpieczeństwa „w Ministerstwie spraw 
CZA w 1927 roku zostaje na- 


latą później pn. „Tom”. 

Drukowano odtąd poza pracami społecz 
no-politycznymi również dzieła belettystycz: 
ne, 1 

Pó wojnie, juź z chwilą wyżwolenia ie 


blina przez Wojska Radzieckie „Książką”, ie zelmikiem wydziału. Awansuje szybko: 
k A pał kuolema dyrektorem departamentu or= 
zyskawszy pomyślne warunki, rozpoczęła ©: |nznizacyjnego, dyrcktórem rabinetu mie 


dy wioną działalność. W ciągu kilku miesie- |nistra, dyrektorem departamentu politycz- 
cy wydano drukiem: F. Engałsa — „Rozwój (nego, od 1935 roku podsekretarzem „stanu 
w Ministerstwie spraw wewnetrznych. 


socjalizmu od utopii do nauki”, Ww, W, Léni- za i TZBYC 

na — „Karó! Marks", XK. Marksa iF. Engelsa Zmieniały SIĘ zady, „ustępowali ministro- 
APA r A wie, p. Henryk Kawecki niezmiennie trwał 

— „Manifest komunistyczny J, R — |na swym mielscn kierownika policji poli- 


„O podstawach leninizmu, F. Marksa „Praca |tycznej, bez względu na tó, łak się w da- 
najemna i kapitał”, K. Marksa — „Wojna do-.| nym momencie nazywało urzędowe sta- 
mowa we Francji”, „Sprawozdanie z Plenum nowisko, które zajmował, 
KC—.PPR", - UBE 

W najbliższych dniach ukażą się bro- 
szury; ministra H, Minca pt. „Odbudowa Go- 
spodarcza Nowej Polski” (zawierająca tekst 
przetaówienia ministra, , wygłoszonego na |% 
plenarnym posiedzeniu KRN oraz dwa ar- 
RE „Kraj i zagranica czekają na węgiel” 

i „Spółdzielgzość wobec gowych zadań”) o- 5 

raz J. Michajłowa — szkic, omawiający bo- 
gactwa naturalne Związku Radzieckiego, 

Spółdzielnia „Książka“ wydaje poza tym 
„Biblioteczkę Peperowca". 
tychczas w wydaniu popularnym następujące 
tomiki; ' 

'$. Janowskiego — Pierwszy Proletariat” 
(Z dziejów polskiego ruchu robotniczego); 
„O Ziemie Zachodnie” (prace wicepremiera 
Wł. Gomułki, mip, Minca i red. Werfla); „O 


Ówce zastało powitane 


tylko efektywne zarobki robotników, 


prawie. 


ńo Prezydenta jak i Premiera Tymczasowe- 


Polityce Zagranicznej” (zbiór artykułów), Z. | go Rządu Rzeczypospolitej Polskiej podre- 
ślone zostało, że droga powrotu do współ- 


,Kliszko „Walka PPR o Front Narodowy w o- 
kresie okupacji” (Powstanie Krajowej Rady 
NART] Tami ANEY uke era Rgl: abywateli, którzy iw okresie okupacji 
na” (artykuły, dekrety, instrukcje itd); „O | uchybiii obowiązkom Polaka. 

Partii” (przedruki i instrukcje); Wł. Gomułka Do kategorii tej należy zaliczyć pewną 


„PPR w walce b niepodległość Polski” (do | część byłej policji tak mundurowej, jak | 
kryminalnej, której członkowie, nie skom- 
promitowani, mogą znależć pracę w odpó- 
wiednich dla ich kwalitikacji dziedzinach. 
Gelem ułatwienia fm powrotu do pracy 


pracy nad odbudową Państwa demokratycz- 
nego jest otwarta dla wszystkich uczciwych 


ukonstytuowańia się KRN), „O ziemie zacho- 
dnie” (zbiór artykułów o Leninie i Stalinie 
przedrwk artykułów); „Wspomnienia z pracy 
t walki” (O. podziemnej Warszawie, o pow- 
staniu warszawskim, wspomnienia 4 Tobel- 
szczyzny itd), „O Związku Radzieckim" 
(Przedruki artykułów „Prawdy”, Trybuny 
Wolności), „Pieśni Robotnieze | Narodowe” 
(zbiór tekstów, hymnów narodowych, najpo- 
pułarniejszych pleśni robotniczych | pieśni 
partyzanckich), 


. Zagadnienie powszechnej aświaty roln!- 
Czej w Polsce, to konsekwencja reformy rol- 
nej, jej ugruntowanie i nieodzowny warunek 
rozwoju gospodarczego | kulturalnego wsi. 

Stan szkolnictwa Troiniczego wszystkich 
typów do roku 1939 wyrażał się liczebnie: 

169 na całą Polskę —kraj par excellence rol- 
niczy. Było to symboliczne traktowanie za- 
gadnień gospodarczych jak i kulturalnych 
polskiego chłopa, 

Dekret PKWN. 
pozytywnie ocenił to palące zagadnienie 
wsi i położył fundament pod prawdziwy 
gmach powszechnej oświaty rolniczej tak 
ipod względem małerialnym jak i ideo: rym, 

W interesującym nas szczególnie Woje- 
wództwie Łódzkim ogólny stan szkół rolni- 
czych wyrażał się przed wojną cyfrą 11, po- | 
za tym istniał jeden uniwersytet ludowy. | 

Obecny projekt przewiduje 190 szkół i 14 uni 
wersytetów ludowych. 
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Abażury dla kolejarzy 
Pracowńicy kolejowi Łódzkiej Dyrekcji 
Kolei zostali w dniu wczorajszym w ra: 


mach akcji zaopatrzeniowej obdzieleni pię- 
knie malowanymi w barwna kwiaty, papie- 
Uszcześliwieni koleja- 
„spoglądają na nią: 
że 
, może wreszcie zbłiża się dzień, gdy w ślad 
zostanie i 
przyobiecana od -niepamietnych czasów 


Towymi... abażurami. 


„tze ż "|| IA 
spodziewane dary 1 są pełni nadziei, 


za abażurami im „przydzielona 


przez wszystkie kompetenine władze, od- 
i żeńskie i merkie w każdej gminie, mające na 
celu wychowanie nowego rolnika nie tylko 
pod względem lachowym, ale również kultu- 
ralnym | społeczidym, umiejącego pracować 
w ramach organizacyj spółdzielczych. 
Kształcenie świadomego i samodzielnego 
rolnikg byłoby niepelne, gdyby szkolnictwo 
gminne nie uwzględniało także wychowania 
kobieł-gospodyń wiejsiich. Aby uzupełnić 
obeocnę braki naszego rolnika, gminne szko- 
ły rolnicze prowadzą jeszcze oświatę rolni- 
wania swych uczuć, wystawią abażury na | czą dla dorosłych: kursy, odczyty, pokazy, 
Powiatowe szkoły gospodarstwa wiej- 
skiego mają na celu pogłębiehie wiedzy zdo- | 
bytej w gminnej szkole rolniczej w określo- 


powiednia ilość Izb mieszkalnych, gdzie 
będą mogli świeże otrzymane abażury — 
pieczołowicie przechowywane aż dorówej 
szczęśliwej, chwili w zakamarkach hotelo- 
wych i innych tymczasowych. pomieszcze: 
niach — triumfalnie rozwiesić. 

W przeciwnym wypadku zawiedzeni 
właściciele abażurów, celem. zademonstro- 


wolnym rynku „po umiarkowanych benach 
do publicznej sprzedaży, i i 


> acc 


te 


nie 


Zasadniczym novum to szkoły gminnej 


ale i stan zaopatrzenia w materiały 
Ukazały się do- | pierwszej potrzeby uległ znacznej po-| zowanie punktów? 


Wyniszczeni materialnie przez | 
Yi animita r ra E pO EATON 


B. policjanci mogą wrócić do pracy. 
po uzyskaniu rehabihtacii lub weryfikacji ` ` 


W wielokrotnych przemówieniach zarów- 


| 
z dn. 6 września 1944 r. 


GŁOS ROBOTNICZY 


Z bagna sanacyinegó 


Mistrz prowokacji, twórca Berezy 


Jak Henryk Kawecki „likwidował” bojowników demokracji |. 


By! specem od wszelkiego rodzaju pro- 
wokacji, twórcą Berezy, fachowcem dy- 
wersi! zamiłowanym i gorliwym. Nie ist- 
niały dla niśgo środki, których nie można 
używać, za: wyjątkiem tych, które nie pro 
wadziły do celi. Niski, postaci raczej 
skromnej, cedził słowa przez zęby, wpd- 
trując się w swoją ofiarę, przymrużonyjni 
lekko oczyma. 

Do Berezy posyła? i zwalniał sam. Gdy 
kiedyś proszono go a zwolnienie z Berezy 
człowieka, którego całym przestępstwem 
było to, że myślał niezależnie, że chciał 
innej Polski niż ta, która była — człowi+ 
ka, który: kona! już niemal w obozie, od- 
powiedział zimno: 

— Trudno, a la guerre, comme a ła guer- 
re. - f 


Zwalnianych z Berezy wzywał do sie- 
bie na rozmówkę, udzielał „przyjaciel- 
skich“ rad. Nie wiem, czy wszystkie roz- 
mowy były prowadzone według jednego 


Skiepy rozdzielcze dla robotników 


Punkty“ premiowe będą realizowane w sklepach, posiadających na składzie! 
rozmaite towary.—Każdy wybierze, według swoich potrzeb i upodobań "A 


/Wprowadzenie premii w towarze i| czas okupacji ludzie 
;rzez ogół | zależnie od wygórowknych cen wolnego 
robotników z zadowoleniem, Już pierw- rynku, podreperowa swoją garderobę, 
szę tygodnie czerwca wykazały, że nie 


rych wreszcie, nie 


zaopatrzyć się w przedmioty użytku čo- 
! dziennego. 
Jak odbywało się dotychczas reali- 


Fabryki otrzymywały w Centrali 


powstaje koleżeńska komisja rehabilitacy|- 
no-wsryfikacyjna, która Urzędować będzie 
w Biurze Personalnym Prezydium Rady Mi: 
mistrów. 

Byli RE i szeregowi policji, którzy 
pragną uzyskać rehabilitację lub weryfika- 
cję, wiani*złóżyć podania wraz £ życiorysa- 
mi i referencjami oraz trzema fotografiami 
do Biura Personalnego Prezydium Rady Mi- 
nistrów, ł 

Szczegółowych informacji moźna  zasię- 
gnąć w Warszawie w gmachu Dyrekcji Ko- 
lejowej w pokoju nr.343 przy ul, Wileńskiej 
2-4, tel. 121, 


Nowa szkoła na wsi 


przodownika, pracującego na wzorowych go 
spodarstwach. 

Uniwersytety ludowe przeszkolą miło- 
dzież wiejską kulturalnie i społecznie, dadzą 
wsi działaczy oświatowych ! i przodowników 
pracy społecznej, 

Dotychczasowe wyniki nowej pracy przed 
stawiają się następująco: 

według projektu — szkół typu: Hcealnego 
ma być pięć. Obecnie czynne są dwie, w 
organizacji dwie; szkół powiatowych ma być 
trzydzieści, czynne są dwie, w organizacji 
sześć; szkół gminnych ma być 390, czynnych 
jest 22, w organizacji 55; wreszcie na projek- 
towanych 14 uniwersytetów ludowych czyn- 


„ne są już dwa. 


Jak z powyższego zestawienia wynika, 
przed Wydziałem Oświaty Rolniczej stoi jesz 
| cze olbrzymie zadanie organizacji szkół, a 
| praca nie jest wcale łatwa, 

Poważną przeszkodą w rozszerzeniu sici 
szkół jest brak sił faghowych, stąd wynika po 
trzeba kształcenia nauczycieli, co się obe- 
cnie realizuje, p 

Przejmowanie ośrodków od powiatowych 
Urzędów Ziemskich trwa bardzo długo, po- 
wodując zbyteczną stratę czasu. Zajmowanie 
ośrodka przez administratorów kluczowych, 
wójtów, oraz służbę folwarczną uniemożli: 
wia uruchomienie szkoły w wielu ośrod- 
kach: Wynika stąd potrzeba, usprawnienia 
egzekutywy, Wreszcie jeszcze jedna bolącz- 
ka, która w pierwszej chwili może się wy- 
dsć dziwna: personel szkól rolniczych nie 
posiada kartek żywnościowych, Zachodzi 
więc konieczność, ażeby gminy i starostwa 
zaopatrzyły nouczfcielstwo nasze w kartki, 
, aby mogło żyć na takim poziomie, jak nau- 


nym kierunku stwarzając typ gospodarza czycielsiwo w miastach. ` Aleksandrowa, 


szablonii — wystarczy przytoczyć © jedną | 
dla zobrazowania metod i sposobów „zdoó- | 
bywania“ ludzi. zd 
— Pan jest młody, dwadłieścia osie! 
lat, magister praw. Syczy zza biur 
przerzncając akta, kreatura — ma pan a 
rzeczoną. Tak, żal mi pana, mógtby m pa. 
na zwolnić, różumiem — Ciągnie dalej, © 
tując szczegóły „wybite” z więźnia-w Bē- 
rezie — chciałby pań żyć. 


— Dobrzę, będzie pan zwolniony, pada 
nagle zza biurka, ale.. — pauza przec 
za się — to, że pan wychodzi z Berez 
to nie znaczy jeszcze, że pan będzie żyć 
my manty: sposoby... Moja dobra rada nie 
wracać więcej do polityki. Poco to panu? 


i. 


Tak „wykańczano” i „zdobywano“ lim. 
dzi. Przy klady sanacyjnego bagna niażna= 
by mnożyć niemal w nieskończon>ść Nie 
warto dłatego, że trzeba by pfzedstawić | 
życiorys sanacji całkowity, krócej: baz 0 | 
było wszędzie, gros Ludu), 


"i 
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Teksty İnej towar i wydawały go ro 
tńnikom, stosownie do ilości punktó r 
W praktyce jednak sprowadziło się do! 

tego, że robotnicy otrzymywali le 3 
ten sam asortyment towarów, pochodz 
cych przeważnie z produkcji „danego 
przedsiębiorstwa. W ten sposób tkacz- 

ka, od Steinerta lub Schweikerta „trzy= 
mywałą stale ten sam. kreton, a robo 
nica fabryki pończoszniczej — pończi 
chy. To też, nie mogąc tego użyć, sprze 
dawała go na pasku, padając ofiara pa ) 
średników. W rezultacie tego we V 
kich prawie fabrykach dają się 

głosy niezadowolenia z ubogiego asorty 

mentu towarów, a właściwie ze spos04 
bu realizowania punktów. Robotn 
słusznie domagają się takiej realiza 
premii, aby każdy otrzymywał to, cze 
potrzebuje, a nie miał brać tego, 
jest. 


Centrala Tekstylna spróbowała nie 
dawno zorganizować realizację punktó 
w swoim magazynie. Próba ta upa 
jednak po kilku dniach. Wprawdzie a- 
sortyment towarów zebrany ch w mą z 
zynie był różnorodny, ale jeden sklep 
nie jest w stanie obsiużyć całej Łod U 
Powstały kolejki, w których robo nicy 
godzinami wystawali, marnotrawiąć w 
ten sposób czas. 


Po tej nieudanej próbie powro Ó 
narazie do poprzedniego stanu rz 
Robotnicy w dalszym ciągu realizują 
swoje punkty bezpośrednio w przedsi e) 
biorstwie. - 


Ty mczasem Ceńtrala Tekstylna, 
porozumieniu z Centralnym Zarzą 
Przemysłu Włókienniczegó opracow 
plan sieci rozdziciczej, składające | 
z szeregu sklepów, Sklepy te mają 
zaopatrzone w najlepszy i najróżn 
dniejszy asortyment towarów. Robo 
cy będą mogli otrzymywać za SW 
punkty kretony i jedw. abie, pończ 
skąrpetki, bieliznę i śwetry, gał 
mawet tkaniny wełniane. Towary 
się dobiera. 

W toku sa również rozmowy pro! 
dzone przez Centralę Tekst ylni iC 
meny Zarzad Przemy słu W' "i 

z Wydziałem „Aprowizacjł i 


i zorganizowanie sieci sklepie i) r 
czych. Istnieją również projekty, 
robotnicy z.innych gałęzi przemysłu n 
gli się w tych sklepach zaopatryt 
towar wespół z robotnikami prz 
włókienniczego, 
Jak się dowiadujemy, sklepy | 
ja być już czynne w końcu bie 
A Sprawa jest słuszna i 
Robothik musi za swoją. prace oi 
to, co z -st mu potrzebne. Musi Wo 
mać, nie tracac czasu na zbyteczne 
stawanie w kólejkach:- Ro otnicy 
kają na otwarcie sklepów, | 
L E 


~ Sir 8 


ok a ea A 20 PAM łódzka 


Kto ceś wie—niech się zgłdsi 
r da: Milicji 


Niemcy ogłaszali w prasie niemieckiej i 
Ę' polskiej nazwiska rzekomo zamordowanych w 
yk Katyniu z rozkazu Władz Radzieckich otice- 
| rów polskich. 

i N „0 Na liści e zaateźli się ludzie, co do których 
wiadomo, że zgineli w więzieniach lub obo- 
_ zach koncentracyjnych rłietnieckich, albo też 
żylzw krajit lub zagranicą. + 


Wszystkie osoby mające w tej sprawie ja- 
Gkolwiek poszednię: lub - „bezpośrednie minos 


u 


E dy Milteji "Obywatelskiej w Łodzi, Al. Tad. 


_ Kościuszki 52, 3 piętro, pok. 23, w terminie de 
dnia 25-z0 lipca br. 


Ze względu na toczące się w tym kierun: 
x ku dochodzenie i mający się odbyć wkrótce 
4 proces, sprawę powyższą należy traktować ja- 
ck ko pilna. ? 


a 
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i Zjazd dyrektorów i lekarzy 
A nacz. Ubeznieczalni 

NE Dn. 30 1 31 lipca odbfdzie się,w Łodzi 
zjazd dyrektorów i lekarzy. naczelnych ubez | 
p feczeń społecznych. Zjazd obradować bę- 
dzie przy ul. Przędzalnianej 72, A 

| Na. porządku dziennym są m.in. Bprawa 
p zdania = działalności ubezpiecza:ni sp”łecz- 
x nych we wszystkich miastach i ośrędkach 
| przemysłowych oraz referaty na tematy or- 
ganizacyjne i lecznicze. 


Z Rob. Domu Kultury 
W czwartek 26. 7. 45 0 gódz. 18-ei w sali 
Centr. Robotn, Domu Kultury, Piotrkowska 243 
odl dbędzie, się wykład powszechny pt. 
i polityce reakcji” 
niński. Wstęp walny. 
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„Rasizm 
wygłosi ob. Maciej Siuch- 


re 
AW sohotę 28. 7. 45 o godz. I8-ej w sali 


Centr. Robotin. Domu Kultury, Piotrkowska 243 
qdhędzie się wykład powszechny pt. „Umowa 
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Zbiorowa, wygłosi ob. Eugeniusz Stawiński | nego i powojennego życia, robotnicy pod 


s stęp w olny. 


Warszawski z: Kosmetyczny 


RT 
Łódź, al. Kolias 93 m. 16 
Farbowanie. brwi I rzęs, włosów. Pielęgnacja cery: 
usuwanie wągrów, brodawek, knrzajek, piegów, 
śladów po ospie ornz zbytecżnego owłosienia, 
E CZOLO 


h l OGŁOSZENIE. 
| t 
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Zawiadamia się, że Komisja Białoruska w 
sprawie ewakuacji narodowości ruskiej, 
ałoruskiej i ukraińskiej z terytorium Pol- 
ja terytorium BSSR, i USSR. rozpoczęła 
ą działalność. Zainteresowanych przyj: 
je codziennie od godz. 9-ej do godz. 
ef w Łodzi, przy ulicy Cegielmianej 19, 
piętro. 

Urząd Wojewódzki” Łódzki 


` ` Ogloszenia drobne 

d INTONINA LEWANDOWSKA z Warszawy 
4 ul. Slerakowskiego 4 poszukuje Władys- 
wy Lewandowskiej z Łodzi i córki jej 
ktorii Kozińskiej z dziećmi Jadzią íi Bo- 


POTRZEBNI CZAPNICY fachowcy. Wytwór-” 
czapek "wojskowych i cywilnych Za- 
dzka ł w podwórau. 
R. ADZIONO Pierzgalskiemy Wawrżyńco: 
kolanie: na budkę. Poprzeczna 6 m. 2. 
Rx KAZIMIERZ zgubił „Kennkar- 
`i legitymację kolejową. Chojny, Koś- 
Paluszki 47 Braun. ` 
RADZIONO Kłys Mari kartę T rejastracyj: 
_„Ralcówkę”. Poprzeczna 6 m. 2. 


m i 
STOLAREK FELIKS zgubił „Palcówkę” karte 
lnwalidzką i zaświadczenia lekarskie, 


Zgierz, Sieradzka 9. 


SKRADZIONO Bąkowi Andrzejowi książecz- 
1 ces zaświadczenie moralnośc!, 


ikartę" i metrykę urodzenia, ul 'Za- 
polskiej 79 m, 2 z 
f JK HELENA zgubiła „Kennkarię” ul. Za- 
polskiej 70m. 0-1 
à DZIONO  Zawśdzkiemu Antoniemu 


legitymację fabryczną i kartki 
ościowó. (Przemysłowa 19 m. 1. 


E DZIONO Królowi Wincentemu „Pal- 
ówkę” | t legitymację związkową. 


A WIATŁY JAN zoubił „Palcówkę”, kartę re- 
racyjna, świadectwo szkolne | umowę 
p yki. Główna 42 m. 17. 


| sd ocynkowane, glijowane i blankowe, 
pasop i stalowe od 0,20 mm na jskładzie 
14 zamówienie. Warszawa, uł. Królewska 
Atpilezuk, 
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Nydawca; 


Woj. Komitet PPR w Łodzi, 


sa 


CENY S2ATORZBA Drobne: za wyraz petitowy poża tekstem — 5 
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Święto Odrodzenia w i Łodzi 


obchodzone było nader uroczyście. - 


Przedst:wici:le R adu przema» 


wiają do m nifestują ych tłumów. —Z bawa lu:owa i zawocy sportowe 


W odświętnej szacie obchodziła Łódż 
pierwszą rocznicę Manifestu PKWN, który 
zapoczątkował nowy" okre w dziejach 
Państwa Polskiego: ; 

Już w przeddzień święta ulice miasta 
do późnego wieczora tętniły życiem, z li- 
cznych póchodów młodzieży robotniczej 
padały okrzyki na cześć PKWN i Rządu 
Jedności Narodowej. ; 

W niedziele 22 lipca w godzinach po 
rannych przybyli do Łodzi przedstawiciele 
Rządu: wiceministrowie Chajn i Sżyszko 
oraż tow, Ochab | ob. Czechowski, powita- 
ni na lotnisku przez wicewojewodę Łuka- 
sika i przedstawicieli Zarządu Miejskiego. 

Goście udali -się na Pole , Konstanty- 
nowskie, gdzie odbyły się: zawody'1 gry 
sportowe oraz koncert orkiestry symfoni- 
cznej przy. tłumnym udziale publiczności. 
o godz. 17-ej przybyła sztalęta z pochod- 
niami z placu BZ: Na prowizorycz- 


mym Pomniku Poległych w walce o wo]- 
ność zapłonął znicz. Wokół Pomnika zgro- 
madziły się liczne delegacje partii polity- 
cznych, organizacji spolecznych I miodzie- 
żowych, szkół partyjnych, związków zawo: 
dowych itp. ze sztandarami i transparenta- 
mi. 

Do zebranych przemówili wiceministro- 
wie Chajn i Szyszko oraz ob, Badzian — z 
ramienia Zarządu Miejskiego, taw. Ochab 
jako przedstawiciel PPR-u, i ob. Czechowski 
imieniem Stronnictwa Ludowego. 

Mówcy zobrazowali znaczenie dnia 22 
lipca, jako rocznicy Manifestu Lipcowego, 
który stał się podstawą demokratycznej 
Polski. 

Mówcy dokonali krótkiego przeglądu 
osiągnięć rocznej pracy Krajowej. Rady Na- 
zodowej i Rządu polskiego. Zwycięstwo 
nad hitlerowskim najeźdźcą, Reforma Rol- 
na, stworzenie Rządu Jedności Narodowej 


unarodowienie kluczowego przemysłu, zde- 
mokratyzowanie i zreformowanie oświaty 
otaz zwycięstwo nad knowaniami reakcii — 
olo główne pozycje naszego dorobku w us 
biegłym roku. i 

Usiłowania obozu demokracji pójdą 0- 
becnie w kierunku dalszej odbudowy Pañ- 
siwa, które w ciągu wojny  poniosio na 
wszystkich odcinkach niezwyżle ciężkie 
straty, oraz w kistunku poprawy byłu məs 
pracujących, Zj jednoczonym wysiłkiem na- 
rodu polskiego wszystkie trudności zostan 
ną jednak pokonane. 


, Przemówienia były wielokrotnie przery- 
wane okrzykami na cześć Prezydenta Bie- 
ruta, Rządu Jedności Narodowej 'i Wola 
Polskiego. 
Wiet zakończona odśpiewaniem. Rot ty. 
Wieczorem w Parku Ludowym odbyła 


się wielka zabawa, ludowa. 


Zakładowa 


Wybieramy nowe Rady 


Odezwa Komitetu Wojewódzkiego Polskiej 
Towarzysze i towarzyszki! | niejszą przyszłość sobie i swym dzieciom. 
Robotnicy | robotnicet Rady Zakładowe dbają zarazega b co- 
Poraz pierwszy w dziejach ruchu robot- dzienne interesy robotników, Umowa ghid- 

niczego w Polsce klasa robotnicza W warun. rowa zabezpieczyła klasie robotniczej | pra- 

kach pełnej wolności i niezależności przy- | wa, jakich nigdy nie posiarała w fabrykan- 

stępuje do wyborów swych organów wal-, skiej Polsce, 

ki — Rad Zakładowych. Nowy system akordowo-premialnej * 
Przystępujemy do wyborów z przeświad płaty podnosi stopniowo poziom krissy 

czeniem o doniosłości ich roli zarówno dla | Tobotników. . 

jak 1 klasy robotak zej. Rady Zakładowe w najtrudniejszym 0- 

z insta: / wyzwolenia kraju przez boha- „kresie wzięły na siebie sprawą wyżywie- 
terską Armię Czerwoną i Wojsko Polskie | nia robotników, posłały na wieś brygady 
świadoma swych zadań klasa robotnicza, w celu ściągnięcia do miasta żywności, zor- 
tworzy swe Rady Zaklądowe, które zabez- ganizowały stołówki w tabrykach, pokonu- 
pieczają przedsiębiorstwa i mienie pań ją największe trudności w celu zabezpie- 
stwowe i największym swym wysiłkiem sto | czenia codziennych małerialnych i kultural- 
pRiowo przemysł uruchamiają. e potrzeb aaj z 
więks wygodach wojen- owarzysze j 
wę; ie jeżyn ue zdajemy sobie sprawę, że ebok najlep- 
|przewodem swych Rad Zakiadowych pod-| szych działaczy robotniczych, czasem mniej | 
| noszą wydajność swej pracy, z tą wielką | zdolni weszji w skład Rad Zakładowych, 
świadomością, iż tą drogą kują zręky de- Wiemy jednakże, z drugiej strony, że na- 
> jerię kozzei Polski | budują lepszą, jaś- wet najbardziej rozsądni ji oliarni mie :po- 


Zarządzenie 

Zarząd Miejski w Łodzi -= Wydział Przemysłowy na podstawie zarządzenia Ministra 
Administracji Publicznej z dnią 28 czerwca 1945 r, wydanyin w porozumieniu z Ministrem 
Przemysiu zarządza na terenie m. Łodzi w granicach z 1939 r. i na terenie Gminy Chojny 
*w dniach 25 — 27 lipca rb. spis wszystkich Zakładów Przeiny słowych i Górniczych — za- 
równo czynnych iak i nieczynnych niezałeżnie od liczby zatrudnionych pracowników oraz— 
Zakładów Rzemieślniczych — zatrudniających w dniu spisu .6-cin lub więcei pracowników 
łącznie z właścicielem i zatrudnionymi w zakładzie członkami iego rodziny. 

Spis obeimuje wszystkie zakłady zarówno o charakterze publiczno-prawnym (państw: 0- 
we, znajdujące się pąd zarządem państwowym, samorządowe i spółdzielnie) iak i zakłady 
prywatne. | 

Na terenie Lodzi, spis przeprowadzi Wydział Przemysłowy — Zarzadu Miejskiego w 
dniach tych arkusze spisowe w 2-ch egzemplarzach zostaną doręczone wszy stkim właścicie= 
lom lub kierownikom zakładów podlegającym spisowi. W razie pominięcia jakiegokolwiek za- 
kładu podlegającego spisowi, właściciel lub kierownik danego zakładu obowiazany jest ode- 
brać arkusze spisowe osobiście w Okręgu Snisowym swego Komisariatu. 

Po wypełnieniu arkusze te winny być niezwłocznie t, i. najpóźniej do dnia 27 lipca r. b. 
zwrócone organom Spisowym urzędniącym przy poszczególnych komisariatach, a mianowicie: 
dla Okręgu Spisówego obeimuiącego 1 Komisariat M:0, — ùl. d-iimanowskiego 166 
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w m » » 2 4 - „ Biegańskiego 26 

» n 5 i 3 » „ Łagiewnicka 138 
"i * t ` 4 7 „ Brzezińska 110 

4 h + p 5 : $ „Limanowskiego BO 
” t s 6 i „ Limanowskiego 40 
A ń ; ” 7 "» „ M Listopada 103 
a ni > « 8 A „ Piłsudskiego 38 i 
4 w ik è 9 «4 v Wysoka 40 

n n 5 Š 10 4 „ Abramowskięgo 2 
ń = 5 W 1 wj Z „ Szpitalna 1 

w » n a 12 A „ Narutowicza 53 

e + a W 13 F. „ Legionów 40 

1 Ke p. v R 14 5 „ Gdańska 28 

" pa A A 15 P „ Warszawska 8 

» H 5 : 16 A » Mochnackiego 5 

Š " ie v 17 % .„ Bednarska 24 i 
ń ý > 4 18 « „ Pierackiego 9 ę 
m „ ń A 19 Z a Różana 10 

” w 7 h 20 v „ Rzgowska 197 

4 21 s „ Kopernika 65 

Die Okręgu ME oszimującego Gminę Choiny — Rzżówskć 97. . 


Właściciele lub Kierownicy zakładów Przemysłowych Wipni wykroczenia przeciw przes 


piso mniejszego zarządzenia. a w szczególności odmawiaiący złożenia żąd: wych zeznań, 
lub podaiacych fakty niezęodne z prawdą — ulegną karze przewidzianej w $ 3 rozporzą- 
dzenia Rady Ministrów z dnia 17 SZErWCA 1927 r. o statystycę przemysłowej (Dz. U. R. P. 
Nr. 63, poz. 558), 


Łódź, dnia 23 lipca 1945 
Prezydent Miasta 
(—) wz BOLESŁAW NOWICKI 
Ławnik Zarządu Miejskiego 


. tnne ogłoszenia: za milimetr — szpalię pozą, tekstem — zł. 1%, 


| dzielnych í świątecznych 50 procent drożej. 


Drukarnia taki. 


Komitet Redakcyjny. Red, „1 Adm.: Łódź Piotrkowska 86. Tel: 254-21, 
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Partii Robotniczej 


trafili w trudnych warunkach wojny i po- 
wojennego okresu wypelbwué wsrystkian Ży- 
czeń robotników. Rady Zakłedowe pomi- 
mo niedociągnięć w swej pracy, spelnily 
niezmiernie ciężki obowiązek ji dobrze 
przysłużyli się masie robotniczej. Najmniej 
jednakże przysłużyłi się dzieły odbudowy i 
sprawie robtniczej ci, którzy obecnie pró- 
bują siąć niezadowolenie i szczują pr22 iw 
działaczom robotniczym, czym świedomie 
bądź nieświadomie oddają usługę reakcji. 

Towarzysze! 

Niezwykłe trudności odbudowy próbuje 
wykorzystać reakcja dla swej kampanii roz- 
bijania jedności robotniczej i siania nieut- 
ności do obozu demokratycznego. Reakcja, 
która próbowaia wygłodzić miasta, strze! la 
do robotników — brygadierów kontyńyen- 
towych, sabcłażem i terrorem próbuje zla- 
mać nasz aparat gospodarczy, reakcja — 


ee fabrykanckich majątków, pró- 


buje się przystroić w piórka obrońcy inte- 
resów robotników. 

Jedność Klasy  robolmiczej,  jeanose 
wszystkich pracujących peperowców, pe- 
pesowców, bezpartyjnych robotników — w 
wyborach do Rad Zakladowych zapewni 
zwycięstwo robotnicze w pierwszych de- 
mokrałycznych wyborach, do Rad Zakłado- 
wych, dè gwarancję, że .ajlgpsi synowie 
klasy robotniczej wezmą- w swe ręce spra- 
wę obrony interesów robotniczyct i odbu- 
dowy przemysłu, 

Towarzysze! 

Polska Partia Robotnicza, która: zawsze 
przodowala w walce o jedność klasy robot- 
niczej, zawsze słała na „zale obrony intere- 
sów mas pracujących — wzywa Wa5 do g'e 
mialnero głosowania za listą jedności ró- 
botniczej. 

Ścisła współpraca PPR z bratnią partią 
PPS dzialaczemi związkowymi i bezpartyj-- 
nymi robotnikami zapewni, że zrealizowane 
zostaną podstawowe poslulety robotników. 

Jednolita postawa robotników w pietw-. 
szych demokratycznych wyborach do Rad 
ŹZakładowych będzie wyrazem woli walki o 
utrzymanie i rozszerzenie demokratycznych 
praw klasy robciniczej, będzie najlepszą 
odpowiedzią reuktji, która próbuje voee 
jedność mas pracujących. 

Klasa robotuicza jeszcze raz ldsi 
swą wierność szłańdarom walki o wolność 
i demokrecję o prawa mes pracujących, o 
wohią, niepodległą, demokratyczną Polskę. 

Niech żyją nowe Rady Zakładowe! 

Niech żyje jedność klasy robotniczej! 

Niech Żyje jej tolita listą wyborcza PFR, 
PPS, Związków Zawodowych i aan d 
nych robotnikóvri 


W O w LUW U aa) 

Od dnia 23 lipca wyświetla się w kino- 

teatrach: 

POLONIA, BAŁTYK, GDYNIA, TATRY 1 
PRZEDWIOŚNIE - 

nadprogram „Wydanie specialne Polskiej 


Kroniki Filmowej. Zawiera ona sprawózda- 
nie z Vlil-ej Sesję KRN, a mianowicie: Za- 
gajenie obrad, ślubowanie nowych posłów 
oraz przemówienia premiera, 


zł 21. 


saN rza 
w! tekście = — W numerach nie- 


Grai Spòidriein wyd. „Ńsiążka”. D-01903 
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